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Lwów, dnia 17. lutego. 


Sh. aa “onoszą, nie odroczono Izby 
ene dei b l — i skutek był ten, że posie- 
radi J ; udżetowej, na którem miano ob- 
ina które hi ni „prozydjum ministerjalnego*, 
bak komplety, aaffe przybył, rozeszło się dla 
omisja budżetowa przekazała przedłożenie 
Al w Sprawie BEE funduszu inde- 
Mad zBcyjnego podkomitetowi, złożonemu z pp. 
aceyskiego, Zeithammera i Beera, 

ak słychać, posłowie słowieńscy pod 
przewodnictwem Hohenwarta wręczyli ministrowi 
sprawiedliwości memorjał o sposobie prowadzenia 
pa LT i mianowania urzędników sądowych 
z ew 1 Karyntji Hr. Schönborn oświadczył, 
e życzenia nie wydają się mu niewykonalnemi 


Zgromadzenie ludowe, naznaczone i 
r i ; aez przez 
ali a hó w ua 2. marca w Pardubicach, 
sytuacją polit m miały być narady nad obecną 
BAN r pe warpa 1 znaczeniem kultu Hussa, 

E A polityczną zakazane, 

m RE "AL Rady miejskiej odrzucił 
Fert li agn 5 wniosek młodoczeski o wy- 
sta viid p ini a Hussowi w Pradze. Od tej 
Ra) Po aa rekursu. Narodni Listy oświad- 
50 Bi A A> zebraną już na ten cel sumę około 
7-000 zé. oddadzą jakiemu z wszelkich stron- 
0 waz złożonemu towarzystwn, aby na 
spe ego pomnika nie ciężył zarzut jedno- 
ronne) tendencji, i że towarzystwo to niebawem 
się utworzy. 
pisu akademików czeskich uchwaliło 
wysłać petycję do Rady państwa, domagającą się 

utworzenią czeskiej wszechnicy na Morawie. 


Przedłożona węgierskie; Ton; 
wa finansowa prelimineje Piac wa PRUE 
330 820.000, nadzwyczajne na 6.474:401 zł., prze- 
mijające na 12,805.723 zł., nadzwyczajne SAT 
6,214.546 zł., zatem ogół wydatków na 355 815 493 
zł, dochody na 356,306.592 zł, - — niedobór prze- 
to na 508.901 zł. 

Kijew. Słowo w korespondencji z Warsza- 
wy skarzy się na brak bibliotek i czytelni rosyj- 
skiej w tem mieście. „Ogółem w całym Nadwi- 
ślańskim kraju nie mogą Rosjanie dostać książek 
i dzienników rosyjskich. Nie każdy Rosjanin jest 
w stanie wydawać pieniądze na zakupno książek i 
prennmerate dzienników, a na miejscu nie znajdu- 
je żadnej w tym względzie pomocy*. Z tego po- 
wodu radzi korespondent, założyć w Warszawie 
x f rosyjską skądby można wy- 
pożyczać za mierną opłatą książki i dzienniki. 
Przedsiębiorstwa. takie mogłyby, zdaniem kores- 
pondenta, liczyć na powodzenie. „W Radomiu 
dzięki energii i ofiarności kilku urzędników admi- 
nistracyjnych, powstała taka czytelnia, ale niestet 
mać chi pr się rozwinąć, « á 

ych dniach, jak donosi Ks; ; 
Czechów katolików a kolonii tn iag 
Berdyczowskim, przyjęło prawosławie, a | 
lu innych Czechów z tej kolonii zamierza również 
rzejść na wiarę prawosławną, lecz pierwej che 
się poduczyć języka rosyjskiego. k 


W nadbałtyckich rowincej im 

jak donos! korespondent Góleiy A Za- 
apował chaos prawdziwy wskutek zaprowadzenia 

języka rosyjskiego w sądownictwie. Sędziowie, Ro- 
sjanie, których tam przeniesiono, nie znają zazwy- 
czaj języka niemieckiego, a gdy wszystkie akta 
sądowe pisano dotychczas po niemiecku, więc po- 
łożenie ich jest w istocie przykre. Siedzą w biu- 
rach wśród stosów papieru, zapisanego niezrozu- 
miałemi dla nich hieroglifami, i odprawiają z ni- 
czem interesentów. Zdarza się, że skarzący za ze- 
zwoleniem sędziego sam wyszuka akt potrzebny, 
sędzia jednak nie umie go przeczytać, a wyciąg, 
zrobiony prze prywatną osobę. nie ma natnralnie 
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TEE? tygodnia ankieta głodowa obradowała 
we Lwowie nad tem, jakoby zapobiedz złym sku- 
tkom tamteerocznego Bironi zasi i wi- 
ceprezesowie oddziałów Towarzystwa łarski 
go mieli to przykre uczucie, że WS% oso uh a 
lą nie na wiele sie przyda, aji o da 
ło. Głód jest, ale na niewielkiej być nie mo- 
rodzajniejszej przestrzeni Kraje właśnie naju 
twiej by jeszcze było ulżyć temu nago, i najła- 
dowi, teraz chwilową zapomo udzkiemu gło- 
samym przednowku, A ih 8 później nieco. 
„ublicznych. Istotna klęską. kę zięciem robót 
zpadła, jest wcale odmiennej n sł na kraj nasz 
nietyłe jest narażony na głód ba ury; kraj nasz 
 przemijający, ile na zubożenie 7, boleśny, ale 
Jników. już jest mniej zasobnych 
| razem dot e. EN mi miar 
jest tym u dotkliwy b ską krajową 
(Janie PASZY in natura jęgzc PASZ, i tylko Toz- 
| plęskę umnlejszyć. Tego niezrobi. Jesieni mogło 
kraju SkaT8h WyZyskiwanę polit 1000, a głośne w 
i jeszcze gdzieindziej, powiększ zje w Moskwie 
pike, Pee podskoczyły w co J w jesieni pa- 
okazało, ponad istotną potrzeb 4 al 819 potem 
R. rzedawać swój i > 1 wieśni 
częli wyp? J nwentarz za b acy Z8- 
; jawentŮrz już został rozprzedany, aan, i ten 
f e owany spekulantom, którzy” zę Jl raczej rog- 
| 18 ć zarobili. Każda wieś na R = l 
i Pe ten gposób swój majątek dotkliwie Bom 
i w jników zadziwi podobno twierdzenie 
jak biednym jak nasz, wsie potraciły * kraju, 
E kilkadziesiąt tysięcy złr. majątku, alb cietnie 
zonie jest zupełnie zgodne z prawdą i znaj ję ®t- 


dą się | 


je 


We Lwowie, — Wtorek dnia 18. Lutego 1890. 


żadnego znaczenia wobec sądów. W Mitawie po- 
stąpili sobie sądziowie zupełnie po. moskiewsku : 
kazali spakować wszystkie akta niezaiatwione i 
oddali je do przechowania policji, gdzie zapewne 
będą użyte na domowe potrzeby. 

Dodać trzeba do tego, że sędziowie nie znają 
nietylko języka, ale praw obowiązujących dotąd 
w krajach nadbałtyckich, i że są to przeważnie 
ludzie, których za karę z gubernij rosyjskich tam 
posłano. Skutkiem tego panuje w kraju wielkie 
zamieszanie, niepewność stosunków, kradzieże i 
rozboje. Przytem jest rząd narażony na znaczne 
wydatki. Dotychczas sądownictwo i policja były 
tak urządzone w guberniach nadbałtyckich, że 
skarb państwa dopłacał na ich utrzymanie tylko 
56.000 rubli. Obecnie nowe sądy i urzędy policyj- 
ne kosztują skarb 1,028.000 r. 

A obok tego — dodaje korespondent — dzieją 
się nadużycia niesłychane. W Rewlu zabrał rząd 
2000 rubli, które złożono na wydawnictwo histo- 
rycznych dokumentów estońskich. „Niech żyje 
idealna kultura europejska i kierujący nią koncert 
europejski!* —— kończy korespondent. Dziwna 
rzecz, że dzienniki niemieckie nie wyśmiewały 
kultury europejskiej wtedy, gdy Niemiec Berg na 
czele całej armii diejątels wprowadzał rosyjski ję- 
zyk i rosyjskie instytucje w Królestwie Polskiem. 


Na prośbę towarzystwa panslawistycznego 
będzie, za zezwoleniem j pod powagą cara, nrzą” 
dzong w Stambule wyższa szkoła ro- 
syjska. 

Według Nowego Wy. niemieckie przed- 
stawienia w teatrze carskim zostaną 
zniesione, aby powiększyć liczbę widowisk rosyj- 
skieb. Dzienmik ten pochwala projekt utworzenia 

rywatnej sceny rosyjskiej, którejby odstąpić na- 

leżało bibliotekę, kostiumy į dekoracje zwiniętej 
niemieckiej trupy carskiej, Teatr francuski 
będzie i nadal otwarty. 


Przedłożenia w sprawach robo icz Ó- 
re przedłożone zostały pruskiej Radz Aa 
nie noszą formy projektów ustaw, ale zawierają 
tylko główne zarysy. Na posiedzeniach sekeyj- 
nych, do których także reprezentanci robotników 
i majstrów rękodzielniczych będą wzywani, prze- 
wodniczyć ma cesarz. 

Cesarz pragnie, aby fabryki rządowe stały 
się wzorami co do pieczy © pomyślność robotników. 
W sobotę konferował w Spandawie minister woj- 
ny. otoczony wszystkimi szefami wydziałowymi, 
w fabryce amunicji z deputacją robotników, do 
której 5 fabryk po czterech robotników delegowa- 
ly, nad kwestją mieszkań. Jak słychać, będzie wy- 
budowaną dzielnica robotnicza. 

Przejeżdżającego przez Berlin cesńrza witali 
robotnicy, zajeci przy budowie domów, okrzykiem: 
„Niech żyje cesarz robotników !« 


„Wezoraj odbyły się we Francji — prze- 
ważnie w Paryżu i okolicy — ię. uzupełnia- 
jące na miejsce 10 deputowanych (monarchistów 
i bułanżystów), których wybór Izba posłów unie- 
ważniła. 

W. ks. Jerzy Michajłowicz przybył 
do Paryża. 

„ Według Figara marszałek Mac-Mahon 
zapisał się u margr. de Beauvoir, aby w ten spo- 
sób zamanifestować sympatje swoje dla ks. OT- 
leańskiego i poniekąd wyrazić mu gratulacje 
ZA uż, anie się. 

A skutek utworzenia nowego korpasn niemie- 
SĘ w Alzacji, ministerstwo Ey zarządziło 

CZ załóg na granicy wschodniej. 
digat pea Carnota zauwałauo powszechnie 
zewnętrznych Le” którą wiódł minister spraw 

purer z ambasadorem rosyjskim. 


Papież, który od czasu śmierci j 
| c 
przygnębiony, miał znów silne RK OMA 
pogłoska, Że w rozmowie z posłem anstrjackim 
powiedział: „Nie przeżyję długo mego r 
Stan zdrowia Ojea św. uważają jednak jako 


ubogie ale duże wsie i miasteczka, w któr 

ska wynosi około stu tysięcy złr. Udy pie: 
podobnie w kraju około trzech kroćstotysięcy sztuk 
dorosłych bydła rogatego i koni, i szkoda wynosi 
około dwudziestu milionów reńskich. Liezby te są 
prawdopodobnie zbyt małe, ale dowodzą tego, że 
niewiele można zrobić, aby skutki przeszłorecznej 
kleski umniejszyć. Tylko wielki kilkuletni opust 
podatkowy byłby w pewnej mierze skutecznym; 
tylko rozprzedanie znacznej ilości bydła włościa- 
nom w kwietniu, byłoby teraz jeszcze dla nich 
ratunkiem, gdyby zapłacenie za to bydło rozłożo- 
no na kilkuletnie raty, nie żądając procentów za 
pieniądze w ten sposób rozpożyczone. 

Ankieta, która obradowała nad ratunkiem 
naszych gospodarzy, wyraziła w końcu życzenie, aby 
zbadano głębsze przyczyny tego, że już jedna klę- 
ska posuchy dachwiała naszem rolnictwem. Nie 
wiem czy słowa przy tej sposobności użyte są 
właściwe? i czyśimy umyślnie nie rozdarli rękawa 
w naszej starej, łacanej ale poczciwej sukmanie, 
aby patetycznie zatrząść łachmanem, podobnie do 
hiszpańskiego żebraka. o starożytnej i szlachetnej 
prozapii, stojącego na schodach katedry w Toledzie, 
a wyciągającego łaskawie ręką po jałmużnę, któ- 
rej pragnie dostać od znienawidzonego | wzgar- 
dzonego przezeń W głębi serca podróżuika, syna 
ludzi którzy sie pracą shańbili, kacerza i kupczy- 
ka, Anglika albo Niemca? Nie tamtoroczna posu- 
cha zachwiała naszem gospodarstwem rolnem; ona 
potrąciła tylko raz jeszcze dawno kołyszącą gie 
chatę bogactwa krajowego, daleko podobniejszego 
do pustej nedzy; załatanej arlekińską liberją nie- 
uleczalnej próżności, gotowej 24W36 pożebrać ra- 
no, aby módz wieczór trochę pobłyszezyć. 

Utrata dwudziestu milionów w jednym roku 
byłaby niczem dla bogatej, Belgii, niezbyt wielką 
stratą dla niezadowolnionej i pokrzywdzonej, ale 
tylko względnie ubogiej Irlandii. Dla każdego bez 
wyjątkn kraju zamieszkałego przez pięć milionów 
Słowian jestto klęską okropną, bo miara bogactwa 
jest już inną pośród ubogiej Słowiańszczyzny jak 
pośród bogatego Zachodu, tak jak jest inną na 


wsi jak w wielkiem mieście. Słowiańszczyzna jest 


względnie dobry. Pomiędzy kondolencjami, które 
papież ouwżymał od wielu monarchów z powodu 
śmierci brata, miał szczególuie rzewnym i obszer- 
nym być telegram cesarzu austrjackiego. Między 
innemi telegrufował cesarz: „Proszę Boga, aby 
W. Świątobliwość pocieszył, jako mnie w ciężkiem 
nieszczęściu pocieszyć raczył“, 


. Anglikański prymas wytoczył anglikań- 
skiemu biskupowi w Lincoln proces 
kanoniczny z powodu, że zaprowadza różne kato- 
lickie fo my w nabożeństwie i obrzędach. Jak 
dzisiaj donoszą, proces ten akłonił wielu ducho- 


wnych anglikańskich dyecezji, linkolńskiej do przej- 


ścia na łono kościoła katoliękiego, Kardynał Man- 
ning przyjął oficjalnie już. T$ż duchownych do ko- 
$cioła katolickiego. ra 

Rząd angielski zawarł układ z Zaliński m, 
wynalazcą dział pneumatycznych, o dostawę 50 
dział jego systemu. Mają być sporządzone w ar- 
senale w Woolwich. 

e | 

Forty lizbońskie mają być wzmocnione, 
a marynarka powiększoną b kilka krążowców. 

Sytuacja w Lizbonie: pomimo wszelkich z8- 
pewuień zaostrza się; na dko, skutkiem Leroryzmu 
rządu, panuje spokój, ale jestto tylko pozorne. Rząd 
zamyśla o zwołaniu rady koronnej dla omówienia 
projektów ogólnej reformy politycznej. Kilka dzien- 
ników, które ogłosiły podbnrzające artykuły, skon- 
fiskowano. Król nie opuszcza już od kilku dni 
swego pałacu. Wobec groźnej sytuacji wewnę- 
trznej zamierza rząd porzucić myśl kouferencji 
w sprawie konfliktu z Anglią a nkładać się bez- 
pośrednio z gabinetem londyńskim. 


Alarmy wojenne. 


Zaczynamy wchodzić znowu w perjod ałar- 
mów wojennych. Z jednej strony ugodę czesko- 
niemiecką i reskrypty robotnicze cesarza Wilhel- 
ma tłómaczą koniecznościę wewnetrznej konsoli- 
dacji 2 powodu obaw softa — z drugiej zaś 
strony podnoszą wzmocnidką agitację rosyjską Da 
półwyspie bałkańskim, jako dążącą wprost do wy- 
buchu nierokojów. i i 

, Pisma rosyjskie zagłaniają znów potrzebę 
czujności rządu rosyjskiego mnożącemi się przy- 
gotowaniami wojennemi w sąsiadów. 

St. Petersb. Wied. tak o tem piszą: 

, „W ostatnich dniach otrzymaliśmy kilka 
inforuacyj o nieustających przygotowaniach wo- 
jennych, przeprowadzanych przez naszych dobrych 
sąsiadów wzdłaż pasa-gźfaicznego. | 

„Najważniejszą jest wiadomość, zaczerpnięta 
z A mee- Vrrordnungsblatł, o utworzeniu dwóch kor- 
pusów armii w Niemczech, ż których jeden, na- 
zwany 17 zachodnio - pruskim, rozlokowany został 
nad naszą granicą, od Gdańska do Inowrocławia, 
ze sztabem w Szczecinie. Jest to więc nowa straż 
niemiecka od strony Snwałk, Grodna, Łomży i 
Nowogieorgiewska, zapełniająca ostatnie luki, jakie 
istniały dotąd w armii niemieckiej, konsystującej 
nad nas:ą granicą zachodnią. 

„Linia łamana, wzdłuż której rozlokowano 
obecnie wojska niemieckie, ma wszelkie cechy nie 
obronnej, lecz zaczepnej koncentracji wosk. Jestto 
w swoim rodzaju kliu, którego Ostrze wrzyna się 
w przestrzeń niedostateczuie obronioną pomiędzy 
Grodnem a Nowogieorgiewskiem. Nie wątpimy ani 
na chwilę, że nasza administracja wojskowa, która 
stopniowo, powoli, lecz z uależytem roznmieienim 
ważności sprawy, zakończa obronne uzbrojenia na- 
szej granicy zachodniej, uwzględni ów klin, 

W dalszym ciągu St. Peł. Wiedom. wra- 
cają uwagę na posuwanie się wojsk chińskich w 
stronę Mandżuryi, ewentualnie uad granjeę kraju 
Usnryjskiego, „a to wszystko — pisze dziennik — 
pod pozorem, że my niby powiększamy naszą 
armię w Syberji. Właściwie ZAŚ, o ile sięgają 
nasze iuformacje, to w Syberji dotąd nie zdzia- 
łano nie więcej, tylko kazano Wzmocnić siedm 


zachodnio-syberyjskich batalionów. Jeszcze mniej 
daliśmy powodów Abdurralman-chanowi do for- 
tyfikowania Heratu. a jeduak ów „bufor pomię- 
dzy Anglią a Rosją*, jest już ufortyfikowany, pod 
kierunkiem inżynierów angielskich. 

| „Wszystko to prowadzi do wnioskn,że wszę- 
dzie, na wszystkich naszych granicach, musimy 
bardzo pilną zwracać uwagę na zbrojenie się na- 
szych najlepszych sąsiadów. Szanse i widoki po- 
koju — to rzecz inna, ale pomimo woli — koń- 
czy St. Pet. Wiedom. — coraz częściej wypada 
przypominać, a raczej coraz widoczniej należy 
mieć na pamięci stare ; sa bis pacem para bellum“. 


z Koła polskiego. 


ia Od komisji redakcyjnej Koti polskiego 4 Wie- 
inia otrzymujemy następujące sprawozdanie: 

„ Koło polskie poselskie na posiedzeniach w d. 
10. i 12. lutego prowadziło szczegółowe rozprawy 
nad przedłożonym już Izbie poselskiej przez jej 
komisje projektem ustawy o zewuętrznych stosun- 
kach prawnych stowarzyszeń (gmin) wyznaniowych 
izraelickich. Przenodniczący Jaworski przypo- 
wniał przed rozpoczęciem dyskusji szczegółowej, 
że ponieważ Koło uznało jednomyślnie, iż proje- 
ktowana ustawa ma charakter wyznaniowy, przy 
której uchwalaniu w Izbie posłowie polscy, odpo- 
w oduio statutowi Koła, mają prawo przemawiać 
i głosować według przekonania każdego z nich, 
gdyż zasada ALe e Koła nie ma zastosowa- 
nia przy uchwalaniu takich ustaw, przeto rozpra- 
wy w Kole mają tylko charakter informacyjny. 
Niepodobna w tem sprawozdaniu streszczać prze- 
mów wszystkich posłów, głos zabierających, jużto 
z powodu, że trudno dokładnie streścić różne za- 
patrywania i ich odcienie. Wskażemy tylko naj- 
ważniejsze postanowienia ustawy projektowanej, 
około których obracały się głównie rozprawy, i 
względem których wyrażono wśród dyskusji od- 
mienue zapatrywania, oraz podamy wnioski i po- 
prawki przedłożone wśród rozpraw. 

Po otwarciu rozpraw szezegółowych przyjęto 
bez dyskusji $ 1. projektowanej ustawy, brzmiący: 
„Dla uregulowania zewnętrznych stosunków pra- 
wnych społeczności wyznaniowej izraelickiej służy 
za podstawe gmina wyznaniowa. Zadaniem gminy 
wyznaniowej jest starać się o zaspokojenie, w gra- 
nicach ustaw państwa, potrzeb religijnych jej 
członków, i w tym celu potrsebne zakłady utrzy- 
mywać i rozwijać“. 

Długie rozprawy rozwinęły się nad §. 2. 
brzmiącym: „Każda gmina wyznaniowa obejmuje 
ohszar ściśle ograniczony terytorjalnie, a na tym 
samym Obszarze terytorjaluym może być tylko 
jedna gmina wyzuaniowa. Każdy Izraelita na- 
leży do tej gminy wyznaniowej, w której obrę- 
bie ma swoje zamieszkanie zwykłe*. Nad tym 
paragrafem i następnymi, oznuczającymi sposób 
zakreślenia obszaru gminy wyznaniowej, zabie- 
rali głos: pp. Romaszkan, Piniński, 
Czerkawski, Bloch, Rosenstok, Vay- 
hinger. Rappaport, Jaworski, Gro- 
towski, Chrzanowski, Rutowski. 

W dyskusji tej przedstawiali jedni mowcy, 
że ustawa idzie może za daleko w postanowie- 
niu orzekującem, że w jednej miejscowości może 
być tylko jedna gmina wyznaniowa izraelieka, 
a wiadomo, że między lzraelitami jest bardzo 
wiele sekt, które, jak to wyznawcy tej religii 
oświadcznją, różnią się bardzo w swych wyzna- 
niach religijnych, a nawet zacięcie przeciw sobie 
walezą. Przedstawiano, że w kraju naszym, jak 
i w iunych krajach monarchii, różnią się bar- 
dzo w swojem wyznaniu religijnem „starowiercy * 
zwani także „husytami* od „nowowiereców* czyli 
„neologów*; że deputacje wyprawiane przed dwo- 
ma laty i w przeszłym roku do Koła polskiego 
x niektórych gmin izraelickich Żądały, aby do- 
„wolonem było w jednej i tej samej miejscowo- 
ści zorganizować się „siarowiercom* w oddzielną 
gminę wyznaniową, a „nowowiercom* w oddzielną; 


pea in 
w Europie wsią. Zachód miastem. Słowiańszczy- | albo Francuzi. a biegnąc za nimi nigdy ich nie do 


zna produkuje dla Zachodu produkta g 5 
biera ztamtąd wyroby E ak m 
dostatnio i swobodnie tylko wtedy, jeśli Żyj A 
Pi F A 2, yje ubo- 
go, wiejskim ojców obyczajem, nie sadząc sie na 
pozory zachodniej i miejskiej cywilizacji : 
.. Przyczyny powszechnego w Polsce ubóstwa 
niebelącego wcale znamieniem jednej tylko pol- 
skiej dzielnicy, nie dadzą się wskazać palcem przez 
ankietę, i nie dadzą się usunąć prawodawczemi, 
albo administracyjnemi środkami. Nie przeczę te- 
mu byuajmniej, i owszem stwierdzam to z naci- 
skiem, że administracyjne bledy, albo umyślne 
uciski mogą to ubóstwo powiekszyć, że przeciwnie 
rozumny system podatkowy, dobre i tanie komu- 
nikacje, rozumna pomoc dana ruchowi własności i 
ludności, i ułatwienie taniego kredytu mogą 
wzinódz bogactwo krajowe i społeczne, Ala to bo- 
gactwo będzie zawsze ubóstwem w porównaniu 
nawet z ubóstwem Zachodn, tak jak u nas w Pol- 
sce człowiek iuteligentny, cieszący się dobrą posa- 
dą bywa gorzej płatny, niż na Zachodzie robotnik 
pospolity, narzekający na swoją nieludzką nędzę. 
Niechaj człowiek. wzbogacony przez wzrost warto- 
ści ziemi, albo spadek stopy procentowej, uwierzy 
n nas, że jest bogaczem zachodnim, niechaj zarzu- 
ci obyczaj ojca i dziada, i niech sprobuje błyszczyć 
po zachodniemu, dom przyoblokłszy w cudze przy- 
stroje, niecbaj synów wychowa na późniejszych 
dżentelmanów albo kawalerów, a za lat dwadzie- 
ścia właściciel ziemi, której wartość wynosi kro- 
cie, będzie się cznł tak zakłopotanym i biednym, 
jak nigdy jego przodkowie nie bywali, kiedy wieś 
była warta tyle złotych polskich ile teraz rubli. 
Trzeba się nam pogodzić ze względnem sta- 
ropolskiem ubóstwem; trzeba je ukochać, tak jak 
wieś i życie wiejskie ukocha ten, który się na wsi 
narodził i wychował; i jak tylko głupiec wieśniak 
chce się przerobić na niby mieszezanina, choć nie 
przestaje na wsi bawić, tak tylko bezrozumny Po- 
lak chce koniecznie żyć wedle miary i stylu czło- 
wieka zachodniego. Musi być na wsi inny jak w 
mieście obyczaj, i my mieszkańcy ubogiej Polski 
musimy żyć ze wszystkiem inaczej jak Anglicy, 


gonimy, a tylko własne Sponiewieramy siły. 

Będzie nam dobrze w tej chwili, kiedy bę- 
dziemy ze wszystkiem Polakami, nieprzebranemi 
moralnie za cudzoziemców ; a będzie nam lepiej, i 
coraz lepiej, jeśli będziemy Polakami, tak wytra- 
wnymi, i poradnymi i wytrwałymi w pracy, jak 
bywają cudzoziemcy. Oto cel, do którego winien 
ojciec Polak wieść wychowanie swoich synów. 
Niech każde młode pokolenie młodzieży polskiej 
będzie tem czem być pawinno, a niebędziemy mu- 
sieli radzić nad naszem nbóstwem i niebedziemy 
wyciągać ręki po obcą jałmużnę; nie bedziemy bo- 
gatymi na sposób zachodni, ho to podobno zasa- 
dniczo niepodobna już dla samego odmiennego za- 
kroju naszego życia społecznego; ale bedzie nam 
dobrze i dostatnio, i głowa nas nie będzie boleć 
o los naszych dzieci; i owszem będziemy patrzyć 
na młodych z radością i znadzieją, že się przy- 
czynią do wzmożenia siły narodowej, że z dumnie 
podniesioną głową, ufni we własne siły. będą się 
przechadzać pomiędzy obcymi, że potomkom swoim 
zapewnią dolę godną Polaków, a cienie POW 
ucieszą tam za grobem widokiem własnej dziel- 


ści. i 
y We wszystkiem i na każdem polu życia spo- 
tyka nas jedna i ta sama prawda. Jeżli Kab 
istnieć, musimy żyć odrębnie, po polsku, nie ta 
jak inni Żyją. Jeśli tego nie potrafimy, zginiemy 
i chyba wiatr będzie poświstywał nad naszemi 
grobami; jeśli to potrafimy, spotężniejemy 1 sta- 
niemy na pierwszym planie dziejów, niosąc nowe 
dodatnie idee. A łatwo nam to przyjdzie robić, 
co nam robić trzeba, bo chodzi o to tylko, abyśmy 
sobie samym przez próżność gwałtu nie zadawali, 
i siebie samych nie kaleczyli na ciele i na duchu, 
na to, byśmy koniecznie samych siebie okłamali, 
żeśmy Się stali podobnymi do jakiegoś tam 
Niemca ! rY 
Dla pacholecia polskiego, a bar lziej jeszcze 
dla polskiego młodzieńca nie może być dom świa- 
tem, jak nim bywa dla dziewczęcia. Chłopiec 


szkoły, 
domowe było jak najdłuższe i jak najlepsze; od 
niego zależyć będzie nasza przyszłość. 
czonych wypadkach, w których oddajemy naszych 
synów do gimnazjum, znowu przez jakąś pró- 
żność, czy przez lenistwo, czy przez brak ode 
wagi cywilnej, skazujemy ich na bezowocną i 
ciężką mękę, każemy im kuć przedmioty, do któ- 
kB nie a ani zamiłowania, albo zdolności, 
a łamiemy ich i poświ l i 
powinien pójść między ludzi; powinien się z nimi | podobni i da be. 
poznać i z nimi powalezyć, i pośród nich własną | rzyliśmy, 
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przeto niektórzy mowcy wyrażali zdanie wśród 
tych rozpraw, aby ustawa zezwoliła na zorgani- 
zowanie się w każdej miejscowości zamieszkałej 
przez Izraelitów tylu gmin wyznaniowych, ile 
oni sami zorganizować pragną odpowiednio ró- 
żnicom wyznania, a przynajmniej dwie gminy: 
starowierców i nowowierców. W tym duchu prze- 
mawiali Czerkawski, Romaszkan, Gro- 
towski i inni, a Czerkawski wniósł poprawkę 
w tej myśli, „aby postanowienie ustawy zmienić 
w ten sposób, iżby dozwołonem było Izraelitom 
zamieszkałym w jednej miejscowości zorganizo- 
wać się w dwie oddzielne gminy wyznaniowe : 
starowierców i nowowiereów, jeśli tego domagać 
się będą*. Inni mowcy odpowiadali na te argu- 
menta, iż ustawa dozwoliłaby ustanowić dwie od- 
dzielne gminy wyznaniowe, gdyby wyznawcy 
oświadczyli, iż są dwóch odmiennych wyznań. 

P. Bloch oświadczając, że między wy- 
znawcami religii mojżeszowej są bardzo wielkie 
różniee co do wyznania, twierdził jednak, iż wszy- 
scy są jednej religii i przedstawił wielkie tru- 
dności zorganizowania dwóch gmin wyznaniowych 
izraelickich w jednej miejscowości. Jedną z tru- 
dności jest podział majątku gminy wyznaniowej ; 
a nadlo twierdził, iż rząd nie chce odstąpić od 
zasady, iż w jednej miejscowości ma być tylko 
jedna gmina wyznaniowa izraelicka. Ustawa obo- 
wiązująca w Wegrzech dozwoliła tworzenia w jo- 
dlnej miejscowości więcej gmin wyznaniowych i 
ztąd powstał tam wielki zamęt. Ale ujemną stro- 
nę w ustawie projektowanej upatruje w tem, iż 
daje ona za wielką władzę w gminie izraelickiej 
zwierzehności wyznaniowej izraelickiej, a czyni od 
tej zwierzchności zupełnie zależnym rabina ; wła- 
dzę zwierzchności wyznaniowej w gminie ma ure- 
gulować statut, a statut ten ma uchwalić zwierz- 
chność wyznaniowa, Bardzo więc ważną rzeczą 
jest oznaczenie przez ustawę, kto ma prawo wy- 
bierać zwierzchność gminną. 

Pp. Rapaport i Rosenstok oświad- 
cząli się za postanowieniem ustawy, iż w jednej 
miejscowości może być zogganizowana tylko jedna 
gmina wyznaniowa mda. P. Rapaport 
jest przeciw podziałowi gmiky wyznaniowej izrae- 
lickiej wcale nie z tego powodu, jakoby zorgani- 
zowanie dwóch gmin wyznaniawych w jednej 
miejscowości, było przeciwne interesowi postę 
powych izraelitów czyli neologów, ale z tego po- 
wodu, że doprowadziłoby to do chaosu i zamętu 
i byłoby niekorzystne dla kraju, 

W dalszą dyskusję nad paragrafami 2. i na- 
stępnymi wciągnięto zarazem ważny $ 9. orzeka- 
jący, kto zarządza gminą wyznaniową, i paragrafy 
następne tyczące się ustanowienia i usuwania 
rabina. § 9. brzmi: „Dla zarządu sprawami gmi- 
ny wyznaniowej ma być ustanowiona w każdej” 
gminie wyznaniowej zwierzchność, która tę gmi- 
nę na zewnątrz reprezentuje. Zresztą organizację 
gminy, utworzenie rady wyznaniowej, wydziału 
it. d. ureguluje statnt. Członkowie zwierzchności 
gminnej, rady wyznaniowej, wydziału i t.d. będą 
powołani przez wybór (będą wybierani przez 
współwyznawców). Wyłączeni od wybieralności 
do reprezentacji gminy miejscowej, są także wy- 
łączeni od wyboru do zwierzchności gminy wy- 
znaniowej. W regule, przyczynianie się do po- 
krywania wydatków gminy wyznaniowej nadaje 
prawo wyborcze (tj. kto przyczynia się do pokry- 
wania wydatków gminy wyznaniowej, ma prawo 
wyborcze). Do zwierzchności gminy wyznaniowej 
mogą być powołane osoby tylko tego wyznania, 
będące obywatelami anstrjackimi i w pełnem uży- 
waniu praw obywatelskich“. 

Przyznano wśród dyskusji, iż ustawa nie 
oznacza dokładnie, kto ma prawo wyborcze t. j. 
prawo wybierania zwierzchności gminy wyzna- 
niowej i pozostawia oznaczenie tego statutowi 
każdej gminy. P. Bloch wniósł do ustępu $ 9. 
orzekającego, że w regule każdy, kto przyczynia 
się do pokrywania wydatków gminy wyznanio- 
wej ma prawo wyborcze, następującą poprawkę: 
„Jeżeli w jakiej gminie wyznaniowej izraeliekiej 
nie ma ustanowionych regnlarnych bezpośrednich 
opłat dla pokrywania wydatków wyznaniowych 


poczuć odpowiedzialność, jeśli nie ma być wymu- 
skanym i niedołężnym maminym synem, niezdol- 
nym do męstwa i ojcowstwa, a choćby tylko do 
obywatelstwa, wypełniającego swoje obowiązki 
choćby w najłatwiejszych warunkach, a nie dopiero 
u nas w Polsce. Gdzieindziej szkoły pnbliczne, 


klasyczne albo techniczne, nie są wprawdzie miej- 
scem, w którymby się młodzież klas oświeconych, 
tak powszechnie jak u nas wychowywała. One je- 
dnak wychowują synów niepodległych narodów we- 
dle programatu, będącego wyrazem ich własnej 
narodowej idei i są przeto w stanie wytworzyć 
całych Niemców, Anglików, Rosjan, albo Francu- 
zów, i przeto zdrowych i harmonijnie wykształeo- 
nych ludzi. 
publicznych w Polsce albo b r 
wne idei naszej narodowej, i tak wrogie nam, że 
łamią z umysłu naseg nat ; Í 
nie są swobodnym wynikiem myśli, powziętych 
pr 
i prze 
powne niepotrzeba tego wcale, aby każdy się kształ- 
cił koniecznie na dyplomowanego urzędnika ; pry- 
watna, rozumna, à swobodna nauka, najlepiejby 
niejednego usposobiła do zawodu, który ma obrać 
w Życiu swojem; ale szkoła publiczna i to czę- 
stokroć z umysłu zła szkoła puhliczna, nieda się 
w wielu razach ominąć, a to tem bardziej, ża ła- 
two zabronią rządy gromadnego udzielania prywa- 
tnej nanki, jakie jest najczęściej jedynie prakty- 
cznem i dobrem. 


Systemata obowiązujące po szkołach 
i bywają wprost przeci- 


aturę, albo przynajmniej 


ze nas samych i zgodnych Z naszemi .moral- 
konaniami i moralnemi potrzebami. Za- 


Wobec wpływów, często złych i koszlawiących 
trzeba się starać o to, aby wychowanie 


W niezli- 


do ludzi zachodnich, jakich sobie wyma- 
a jakich nie ma na Świecie, W tych 


2 


w takim razie każdy wyznawca przyczyniający 
się do pokrywania wydatków wyznaniowych ma 
prawo wyborcze“, a nadto wniósł p. Bloch skre- 
ślenie $. 4. 


P, Jaworski wyraził zdanie, że szer- 
szem byłoby prawo wyborcze w gminie wyzna- 
niowej izraelickiej, gdyby je miał każdy członek 
tego wyznania, który czy to bezpośrednim regu- 
larnym podatkiem na rzecz wyznania, czy też 
wszelką inną pośrednią opłatą przyczynia się do 
pokrywania wydatków wyznaniowych. 

P. Chrzanowski nie zamierza zapu- 
szczać się w dyskusję tych postanowień ustawy, 
które tyczą się więcej strony wyznaniowej; po- 
zostawia to wyznawcom tej religii. Ale sądzi, że 
ponieważ zwierzchność gminy wyznaniowej izra- 
eliekiej ma nadaną wielką władzę, przeto należy, 
aby prawo wyborcze tej zwierzchności było sze- 
rokie, iżby każdy odcień wyznania mógł wpłynąć 
na wybór zwierzchności gminy wyznaniowej. Dla- 
tego sądzi. że z poprawek zgłoszonych najodpo- 
wiedniejszą byłaby poprawka p. Jaworskiego. 


P. Piniński przedstawiał, że propono- 
wana ustawa jest bardzo potrzebną i wprowadzi 
polepszenie w stosunki wyznaniowe izraelickie, 
które dotychczas regulowane były patentami wy- 
danymi przez cesarzowę Marję Teresę i cesarza 
Józefa; niektóre postanowienia tych patentów 
nie zgadzają się teraz w wielu punktach z usta- 
wami zasądniezemi państwa. Parę postanowień 
ustawy należy poprawkami polepszyć. Dalej przed- 
stawia niekorzyści z przyjęcia wniosku p. Blocha. 
Ustawa projektowana daje daleko szersze prawo 
wyborcze przy wybieraniu zwierzchności gminy 
wyznaniowej, niż dotychczas jest w wielu gmi- 
nach izraelickieh, bo np. w gminach izraelickich 
na Bukowinie prawo wybierania zwierzchności 
gmiuy wyznaniowej mają tylko izraelici właści- 
ciele domów; w niektórych gminach w Galicji 
oznaczono dość znaczny census tj. wysokość po- 
datków na cele wyznaniowe, które dopiero na- 
dają prawo wyborcze. 

Przy głosowanin większość nie oświadczyła 
się za poprawieniem §. 2 w myśl wniosku p. 
Czerkawskiego, ani za poprawką p. Blocha do 
$. 9, ale głosowała za opuszezeniem 4. ustępu 
w $. 9 i pozostawieniem go w takiem brzmieniu, 
jak go wniósł rząd. 

Dalsze rozprawy toczyły sie nad paragrafami 
od 11 do 16 zawierającymi postanowienia. co do 
ustanowienia rabina przez zwierzchność gminy 
wyznaniowej izraelickiej i jego usuwania. 


P. Błoch sądził, że należy zapewnić większą 
niezależność rabinowi, którego ustawa projektowa- 
na pozwala zwierzehności gminy wyznaniowej 
izraeliekiej ustanawiać i usuwać. jak sie jej po- 
doba, i wniósł do §. 11 następującą poprawkę: 

„Stosunki służbowe funkejonarjuszów gminy wy- 
znaniowej ma uregulować statut tej gminy. Rabin 
może być usuniety z urzedu 'edynie tylko z po- 
wodu postępowania niezgodnego z jego obowiązka- 
mi i za zezwoleniem rządu“. 


P. Piniński przyznaje, że zarzuty p. Blo- 
cha, co się tyczy postanowień ustawy o usuwaniu 
rabina przez zwierzchność gminy wyznaniowej 
izraelickiej, są po części słuszne, ale nie zgadza 
się na jego poprawkę. 

Po dłuższej dyskusji. w której udział brali 
pp. Rapaport, Czerkawski, Rosenstock 
Jaworski, Kozłowski, ks, Kopyciński. 
Bloch, Romaszkan, Rozwadowski, więk- 
szość odrzuciła poprąwke p. Blocha, a sprzyjeła do 
$. 13, jako czwartą alineę poprawkę p. Jaworskie- 
go brzmiącą: „Jeżeli opróżnienie rabinatu nastą- 
piło wskutek usuni ęcia rabina przez zwierzchność 
gminy wyznaniowej, to należy równocześnie z za- 
wiadomieniem o tem, przepisanem w pierwszym 
ustepie paragrafu, podać dokładnie powody usunię- 
cia rabina“. 


Akcja ratunkowa. 


Czynności obywatelskiego komitetu central- 
nego ratunkowego rozwijają się sposobem prawidło- 
wym, spokojnie lecz bezustannie, a spodziewać się 
należy, iż ogarną wkrótce siecią komitetów lokal- 
nych wszystkie okolice kraju, zeszłoroczną klęską 
najbardziej dotknięte, Właściwe zbieranie składek, 
na listy przez komitet rozesłane, nie rozpoczęło 
się jeszcze. a już na pierwszy odzew płyną obficie 
ofiary wprost do prezydjam magistratu lwowskie- 
go. Wiele osób czeka z datkami na właściwe listy 
gkładkowe, nie wątpimy więc, Że wezwane do 
współudziału zwierzchności gminne wszystkich na- 
szych miast i miasteczek znaczniejszych, oprócz 
zawotowania odpowiednich kwot z funduszów gmin- 
aai A EST E A E a EA zk sd NN aa zajmą się jak najspieszniej i najenergiczniej 


wypadkach spełnialiby ojcowie swój obowiązek, 
gdyby synów do szkół nie oddawali gdzieś daleko 
po za dom, a natomiast posłali ich w świat, do 
praktycznej pracy, na gospodarską praktykę, albo 
poprostu na przemysłową robotę, tak wcześnie, 
aby mogli przyszłem swojem zajęciem nawskróś 
przesiąknąć i tak do niego przywyknąć, aby się 
stał drugą naturą. W innych wypadkach nie po- 
winni się zamożniejsi zwłaszcza rodzice zanadto 
kwapić z wysłaniem Syna po za dom, 

W domu powinien się urobić pacholęcia cha- 
rakter, w domu powinien nabyć swobody. siły i 
zdrowia Najlepiej bywa zazwyczaj. jeśli syn może 
się jąć tradycyjnego zajecia ojca, i jeśli może 
dalej snuć życie przodków ua tym samym stano- 
wisku i wśród tego samego otoczenia. Niech mu 
się zdaje, że dusza jego ojców jest jego duszą, a 
wzbudzi się w nim najszlachetniejsze obywatelskie 
poczucie Praca wyda mu się wtedy rzeczą uszla- 
chetniającą. oby watelskiem zadaniem, praca ojca 
czemś osobnem w ojczyźnie, co nie powinno zagi- 
nąć. co synowie powinni podnieść, pomnożyć i 
swoim przekazać dzieciom, tak jak król potomstwu 
przekazuje koronę. Gdy maika wpoi w synów mi- 
łość dla Boga i pierwszą miłość dla ojczyzny, 
ojciec winien w syna wpoić miłość do swego sta- 
nu, jakimkoiwiekby nie był, i do pracy w tym Sta- 
nie. Tamta miłość górna i idealna nabierze tylko 
zdrowia i siły do czynu, gdy się zetknie i zrośnie 
z tą bardziej poziomą i powszednią. 

W latach pacholęcych może się chłoviec 
przypatrzyć całej zewnętrznej, pod zmysły podpa- 
dającej stronie ojcowskiego zawodu jeźli to nie 
jest zawód nczony, a zatem wyjątkowy Może się 
spoufalić z narzędziami, robotami, zasobami; wi- 
nien się w mechanicznej pracy sam ćwiczyć w chwi- 
lach wolnych od nauki, tak, aby znał doskonale jej 
warunki, może i powinien poznać najemników, 
słnżbę czy czeładź, ich życie i ich potrzeby. Tak 
się przysposobi na prawdę do pracy ojea 1 żywi- 
ciela rodziny, a roznmnej głowy staropolskiego do- 
mn; powinien być tak wychowanym, aby dla 
niego nie były kiedyś przykremi ani cieżka praca, 
ani skromy dostatek graniczący z ubóstwem. Wte- 
dy dopiero będzie chłopiec uzbrojony do walki ży- 


GAZETA NARODOWA z Wtorku dnia 18 Lutego 1890. 


tworzeniem komitetów lokalnych i zarządzeniem 
składek. 

A nie można zanadto często przypominać, że 
wszelka pomoc państwa i kraju, choćby jeszcze 
w myśl wniosków Wydziała krajowego miała być 
nowemi funduszami popartą, nie czyni wcale zbę- 
dną pomocy obywatelskiej. Owszem pomoc ta jest 
konieczną i niezbędną, a szczególniej co do rato- 
wania zagrożonych głodem okąże się niewątpliwie 
najskuteczniejszą, bo będzie z natury rzeczy bar- 
dziej bezpośrednią niż urzędowemi drogami snują- 
ca się pomoc oficjalna. 


LJ ka 


a 

Wiadomo, że równocześnie z pracami przy- 
gotowawczemi do wytworzenia „obywatelskiego 
komitetu centralnego ratunkowego“ tworzył się 
i wytworzył „ruski komitet głodowy“. Na zebra- 
niu dnia 30. stycznia w sali ratuszowej, gdzie 
także wielu Rusinów przybyło, zaznaczonem zo- 
stało z wszelkim naciskiem, że w akcji ratunko- 
wej zaniechanemi być powinny wszelkie animozje 
polityczne, wszelkie spory narodowościowe i wy- 
rażono oczekiwanie, że tworzący się komitet gło- 
dowy ruski wejdzie w porozumienie i w łączność 
działania z obywatelskim komitetem centralnym 
ratunkowym, tak, że akcja cała nie będzie ani 
specyficznie polską, ani specyficznie ruską, lecz 
obywatelską w najszerszem tego słowa znaczeniu ; 
że mając na oku zapobieganie nędzy i głodowi, 
spełni czyn miłości cehrześciańskiej, która z za- 
wiściami i agitacjami narodowościowemi nie może 
mieć nie wspólnego. Znalazłszy zresztą pod ode- 
zwą obywatelskiego komitetu centralnego, wydaną 
w języku polskim i ruskim, podpisy wybitnych 
reprezentantów Rusi, prof. Romańczuka, ks. kan. 
Pawlikowa, Teofila Bereżnickiego i Jana Bełeja, 
byliśmy pewni, że ta łączność działania nastąpiła, 
i że tu przynajmniej nie będzie żadnych „cudzych 
ludzi*, że w składkach nie będzie się stemplowało, 
czy krajcar z ruskiej czy z polskiej kieszeni po- 
chodzi i czy ma być ruskiemu, czy polskiemu 
chłopu ua zaspokojenie głodu dany m... 

Lecz zdaje się, że byliśmy w błędzie, gdyż 
w ostatnim numerze Cserwonej Rusi znajdujemy 
sprawozdanie z czynności „ruskiego komitetu gło- 
dowego“, które nie wspomina o jakiemkolwiek po- 
rozumieniu z „obywatelskim komitetem central- 
nym* i organizuje sobie całkiem osobną a para- 
lelną akcję ratunkową. 

Oto rzeczone sprawozdanie: 


„Russki komitet ratunkowy odbył posiedze- 
nie d. 12. bm. Na posiedzeniu tem ułożono ode- 
zwę wzywającą do niesienia pomocy dotkniętym 
nędzą i głodem. Postanowiono także wnieść do 
ministerstwa handlu prośbę o uwolnienie pism 
komitetu od opłaty pocztowej. 


„Posiedzenie sekcji, mającej rozdzielać za- 
pomogi, odbyło się dnia następnego pod przewo- 
dnictwem prof. ks. Iwana Kosteckiego. Przede- 
wszystkiem postanowiono zebrać daty co do nę- 
dzy w Galicji. W tym celu mają zostać wysłane 
stosowne kwestjonarjusze do duchownych i ró- 
żnych innych osób. Nakoniec rozdzielono pomię- 
dzy członków poszczególne powiaty. aby tym spo- 
sobem ułatwić pracę komitetn. Posiedzenie sekcji 
zbierającej datki odbyło się d. 14 bm. pod prze- 
wodnictwem dr. Iwana Dobrzańskiego. Postano- 
wiono przedewszystkiem ogłosić odezwę w dzien- 
uikach polskich, niemieckich i wszystkich sło- 
wiańskich. Dla pomnożenia funduszów komitetu, 
postanowiono dać koncert i zwrócić się do To- 
warzystwa ruskich dam z prośbą O urządzenie 
na ten cel przedstawienia amatorskiego. Podnie- 
sioną została również myśl, aby w razie przy- 
bycia do Lwowa chóru Sławiańskiego, uprosić go 
o danie jednego koncertu na dochód dotkniętych 
głodem. Należy jeszeze dodać, że członkowie 
komitetu urządzili między sobą. składkę, która 
przyniosła 150 zł.* 

Możemy zatem tak w zbieraniu dat, jak 
w organizacji komitetów lokalnych i ich działa- 
niu rozdawniczem, być przygotowani na szkodli- 
we krzyżowanie się i bałamuctwa, które może 
pomogą komu do agitacji politycznej, ale z pe- 
wnością zaszkodą tylko cierpiącemu głód ludowi. 

Czy zresztą było wskazane wyjeżdżanie 
z russką odezwą głodową aż do wszystkich pism 
ałowiańskich? Czy mianowicie było wskazane 
wobec kłamstw, któremi z taką zajadłością sieją 
pisma rosyjskie pisząc o klęsce głodowej w Ga- 
licjj i o zupełnem jakoby porzuceniu 'chłopa 
przez rząd i inne klasy społeczne na pastwę 
nedzy i głodu? Czy zresztą szastanie się agita- 
cyjnego komitetu słowiańskiego dobroczynności 
w Petersburgu, w tej czysto krajowej i ekono- 
micznej sprawie wewnętrznej, nie powinno być 
dla Rusinów wskazówką, aby byłi ostrożni? 

Niech tylko Rusini posłuchają, co o tem 


cia, w warunkach coraz bardziej == ÁÁÁ- RZA i EGO EFWÓÓW WE AAAA 
pośród których żyć hedą przyszłe pokolenia, w któ- 
rych będzie coraz trudniej udawać pana, nie mając 
bardzo znacznej fortuny. Ta praca bedzie w chwi- 
lach wolnych od nanki, najczęściej, a zwłaszcza 
przy zajęcich wolnych, zdrową a miłą dia chłopca 
rozrywką. A niech się pani matka nie tak bardzo 
boi, że się chłopiec przytem czegoś dowie, a niech 
będzie pewną, że się i bez tego wcześnie dowie, 
a że będzie gorzej, gdy się dowie w czasie zabro- 
nionej rozmowy, i udając paniczą. 


Przytem rozumie się, Że trzeba kształcić 
umysł chłopca, ale bardzo często nie podług peł- 
nego klasycznego programu, i zawsze tak, aby 
książkowa nauka nie zabierała całego czasu, ani 
zbyt wielkiej jego cześci. Szkoda lat straconych 
na nienauczenie się języków klasycznych. Chodzi 
o to, aby chłopiec znał dobrze własny język i 
własną historje — poznał zarysy pogra, histo- 
rji powszechnej, historji naturalnej i fizyki, znał 
katechizm i rachunki i umiał po niemiecku albo 
po moskiewsku, a dobrze będzie, jeźli będzie umiał 
czytać po francusku. Reszta to zbytek, potrzebny 
dla tych wyjątków, którzy sobie obiorą uczone 
zawody, albo którzy się zechcą trudnić nauką, 
sztnką albo literaturą. Tyle tylko potrzeba, a spo- 
łeczeństwo powinno sie postarać o to, aby chłopcy 
mogli tę naukę otrzymać bez przeciążenia dal- 
szym zbytkowym i jałowym programem. Leży to 
najczęściej w ręku rodziny. a byłoby jeszcze ła- 
twiejszem, gdybyśmy wreszcie zrozumieli potrzebę 
męskich szkół wydziałowych. 


Potem przyjdzie chwila kiedy chłopiec będzie 
musiał pójść między ludzi. Niekoniecznie dla ko- 
leżeństwa, jak to u nas powiadają, bo koleżeństwo 
szkolne potem w Życiu nietyle znaczy co stosunki 
rodzinnej przyjaźni, ale dlatego, aby poznać świat. 
i mniej dostępne a głębsze warunki zawodowej 
pracy. Praktyka w kraju powinna być początkiem 
zawodu, a potem często może nastąpić dłuższa 
praktyka za granicami kraju. To nie powinna być 
praca udawana, niby szkolna; i owszem lepiej 
żeby to była praca odpowiedzialna, połączona już 
z zarobkiem. Taka praca zagranicą oddziałałaby 
częstokroć bardzo korzystnie na młodych Polaków; 


piszą poza Galicją, a nawet poza monarchią au 
strjacką. 

Pester Lloyd wskazawszy, jak tendencyjnie 
pisma rosyjskie klęskę nieurodzaju w Galicji 
wyzyskują i wprost ruską ludność wiejską prze- 
ciw własnemu rządowi podżegają tak dalej pisze: 

„Obecnie objeżdżają rosyjscy emisarjusze dotknię- 
te nieurodzajem powiaty i wmawiają w ludność 
wiejską, że przeznaczone na ratunek fundusze 
pochodzą z Rosji. Spodziewamy się, że władze 
galicyjskie spełnią swą powinność i położą rękę 
na tych politycznych agitatorach. Wspomnieliśmy 
już raz o tem, że rząd rosyjski i rosyjskie pisma 
lepiejby zrobiły, ażeby humanitarną opieką swą 
otoczyły własnych poddanych , zamiast wciskać 
się do Galicji, gdzie ich wcale nie potrzeba. 
Wszak czytamy znowu w jednej korespondencji 
z Odessy, że tłumy chłopstwa, gnanego nędzą 
i głodem, wędrują z Nadwiślańskich prowineyj 
do miast, domagając się tam pracy lub zapo- 
mogi. Znaczna liczba tych zrozpaczonych luizi 
przybyła w najokropniejszym stanie niedawno 
temu do Saratowa i opowiadała, że bracia ich 
giną formalnie z głodu, gdyż użyczona przez 
rząd zapomoga w wysokości 500.000 rubli oka- 
zała się całkiem niedostateczną”. 

Tą samą sprawą zajmuje się także berlińska, 
wysoce półurzędowa Nordd. Allg. Ztg. i oskarza 
organa pansławistyczne, że umyślnie przedstawiają 
w czarnych barwach stau nędzy w Galicji, aby 
módz dla swych celów politycznych między ruską 
ludnością tego kraju agitować, i zaufanie do rządu 
jej podkopywać. 

Wszystko to powiniepby russki komitet gło- 
dowy wziąć dobrze pod rozwagę i unikać nawet 
pozoru, że chee prowadzić jakąś separatystyczną 
akcję ratunkową. 


* 


* * 


Jak się akcja ratunkowa na prowincji za 
pośrednictwem Wydziałów Rad powiatowych roz- 
wija, donoszą z Trembowli: 

Powiat tutejszy nie pozostanie w tyle. Jak 
wiadomo z dzienników, otrzymał z funduszów kra- 
jowego komitetu ratunkowego ogółem 15.000 zł. 
t. j. 10.000 zł. tytułem pożyczki bezprocentowej, 
przez powiat zagwarantowanej i 5.000 zł. zapo- 
mogi bezzwrotnej. Z ogólnej tej sumy użyte będą 

"rzez Wydział powiatowy w porozumieniu z sta- 

rostą p. Piwockim, 10.000 zł. z górą na roboty 
przy drogach gminnych w różnych punktach po- 
wiatu, ażeby w ten sposób, dostarczając ludności 
możność stałego zarobku, zarazem stworzyć w po- 
wiecie sieć racjonalnie zrekonstruowanych dróg 
gminnych. pod względem diwy i stra- 
tegicznym wielkie znaczenie mających. 

Ażeby zaś mieć jak majdokładniejsze wia- 
domości o stosunkach w każdej gminie, podzie- 
li} wydział powiatowy cały powiat na 5 okręgów, 
mianując dla każdego okręgu swego delegata w 
osobie jednego z członków wydziału, których za- 
daniem będzie nietylko ceznwać nad budową dróg 
lecz zarazem donosić Wydziałowi powiatowemu, 
lub powiatowemu komitetowi ratunkowemu, gdzie, 
komn i w jaki sposób przyjść z pomocą, ażeby 
żądania tylko istotnie potrzebujących uwzglę- 
dnione być mogły. 

Dalej uchwalił wydział powiatowy w poro- 
zumieniu z starostą na posiedzeniu edbytem w 
dniu 21. stycznia, zakupić z funduszu zapomogi 
bezzwrotnej na razie 200 korcy kukurndzy i tyleż 
korcy kartofel w celu rozdzielenia tych natura- 
ljów pomiędzy najbiedniejszych, którzy i dziś już 
nie mają co wziąć do ust.. 

Szpichlerz urządzono w*Semenowie o 4 kłm, 
A Trembowli, na folwarku dziorżawionym przez 

. A, Morawskiego, członka wydziału powiato- 
eż który ofiarował się w oznaczonych dniach 
w tygodniu wydawać zapomogi w naturze za kwi- 
tem starosty p Piwockiego, a na przedstawienie 
delegatów wydziału powiatowego, którzy znosić 
się mają w tym względzie z miejscowymi paro- 
chami. 

Ponieważ właściwe roboty około dróg roz- 
poczęte być mogą dopiero z wiosną, a ratunek 
już dzisiaj potrzebny, komitet udziela zgłaszają- 
cym się zaliczki na roboty, zaś łamanie i do- 
stawa kamieni na drogi już rozpoczęte pod kon- 
trolą technicznej służby drogowej wydziału po- 
wiatowego. 

Nadto postanowił Wydział powiatowy : 

1) wycofać z powiatowej kasy oszczędności 
w Trembowli, bądź w całości, bądź w cześci fun- 
dusz ubogich, który powstaje z kar nakładanych 
przez sądy powiatowe w Trembowli i Budzanowie, 
tudzież starostwo w Trembowli. 

2) znieść się z dyrekcją powiatowej kasy 
oszczędności, ażeby udzielała włościanom po 30 zł. 
pożyczki na zakupno pśszy. 

W załatwieniu okóluika Wydziału krajowego 
z d. 9. stycznia b. r. do 1. 1841 zebrał Wydział 


pozbywają się niejednego przesądu i słowianskiej 
indolencji, i otoczają się znakomitymi pracownikami 
wśród obcych. Trzeba tylko koniecznie, aby wy- 
chowanie domowe wpoiło w chłopca tyle przywią- 
zania nietylko do kraju, ale do ojcowskiego war- 
sztatu i rodzinnej tradycji, aby miał silne przed- 


| sięwzięcie powrócenia do ojczyzny, i do ojczystego 


obyczaju, którego nie zmieni, ale który żywi tylko 
nabytą wiedzę i którego podstawą wzmocni naby- 
temi zasobami. 


Całe wychowanie mniejszości uboższych 
chłopców przeznaczonej do uczonych zawodów, 
oczywiście będzie musiało się stosować do niedo- 
rzecznych albo dorzecznych przypisów, istniejących 
w różnych państwach posiadających dzielnice pol- 
skie, a nieraz dla tych właśnie chłopców najbar- 
dziej potrzebnemi będą dobre, staropolskie zasady 
wyniesione z domu. Zamożniejsi chłopcy możeby mo- 
gli otrzymać najlepsze klasyczne wychowanie prywa- 
tnie lecz gromadnie. Ale to już wszystko kwestje spe- 
cjalne i nienajważniejsze i dotąd pisałem o zewnę- 
trznej prawie tylko, materjalnej stronie wychowa- 
nia. Jeżeli nasza młodzież ma być coś warta na- 
prawde, jeżeli mamy widzieć przed sobą młodzień- 
ców polskich, mających zostać kiedyś „założyciela- 
mi staropolskich domów, i dzielnymi ojcami rodzin, 
trzeba, aby się w nich obudziła cześć dla ideału, 
która do niedawna tak potężnie u nas rozgrzewała 
młode serca, a która od lat kilkunastu przygasła, 
nie bez winy starszych. Ta cześć bywa w każdym 
narodzie miarą narodowej siły, ona bywa zawsze 
wiatykiew, bez którego mąż nie przebrnie zaszczy- 
tnie przez twarde próby żywota, a Polak bez tej 
czci stanie się istotą nierozumiejącą tego, po co 
jest na świecie? Oświecony młodzieniec polski, 
któremu nie dasz tej czci, i wiary w to, że pra- 
wda jest święta i że zwycieżyć musi i znajomości 
tej „prawdy, której ma służyć w całem życiu 
swojem, nie zniesie długo stanu moralnego, w któ- 
rym się znajdzie, i będzie się miotał jak lew nowo- 
złowiony w klatce, w tem uczuciu, że ma być bez 
celu i nadziei członkiem narodu nieszczęśliwego, 
ubogiego i zapomnianego. Nareszcie przestanie 
myśleć o nierozwiązanem zagadnieniu, opuści ręce, 
niektóre patrjotyczne frazesa będzie powtarzał 


powiat. za pośrednictwem swych delegatów daty 
statystyczne co do stanu „bydła i koni we wszy- 
stkich gminach w powiecie, jakoteż paszy potrze- 
bnej do przeziinowania inwentarza. Z zestawienia 
ogólnego okazało się, że gdy 
z końcem września 1889 było koni 6151 bydła 8605 
obecnie jest „ 4412 6113 
Ubyło zatem koni 1739 bydła 2492 
które literalnie za bezcen sprzedano. 

Ponieważ ludność tutejsza jest tego mniema- 
nia, że pasza dostarczona w danym razie przez 
Wydział krajowy zbyt drogo kosztowałaby, żąda 
w miejsce paszy w naturze, pożyczki bezprocen- 
towej na zakupno takowej mniej więcej po 5 zł. 
na sztukę, 

Ażeby ludności tutejszej dać możność tem 
większego zarobku, postarał się Wydział powiato- 
wo 0 fundusze na budowę drogi powiatowej n Trem- 
bowla-Iławcze* i zamierza przystąpić do niej je- 
szcze przed nastaniem wiosny. 


Z Z) 


Proces wadowicki. 


Czwartkowe posiedzenie peświęcone było dy- 
skusji nad przedłożonemi przysięgłym pytaniami. 
Obrońcy przygotowali w przedmiocie powyższym 8Z6- 
reg wniosków, zdążających do zmiany tekstu i sty- 
lizacji poszczególnych pytań. 

Dr. Rosenblatt wniósł, co następuje : 

1) sprzeciwił się zamieszczeniu w pytaniach 
co de oszustwa pojęć: „podróżny* i „podróż* zamiast 
pierwotnych w akcie nskarzenia zawartych pojęć 

„wychodźca* i wychodźtwo*; 

2) żądał, aby w pytaniach głównych 2 i 8 
tyczących się oszustwa, zarzuconego Herzowi i Ló- 
wenbergowi, znamiona ustawowe „przez podstępne 
przedstawienia i czyny“ w pytaniach tych zawarte, 
sprowadzić do podstawy faktycznej, tymże pojęciom 
ustawowym odpowiadającej tak, jak to miało miejsce 
w odneśnym ustępie II. aktu oskarzenia, a więe, 
aby po słowach „przez podstępne przedstawienia i 
czyny“ dodać słowo „a mianowicie przez podstępne 
przedstawienia co do wysokości cen taryfowych za 
bilety okrętowe“, tudzież, aby w powołanych pyta- 
niach głównych 2 i 3 przytoczono nazwiska rzekomo 
poszkodowanych wychodźców, podane w ustępie II 
aktu oskarzenia, podobnie jak to, co do Neumanna 
uczyniono w pytaniu 1; 

8) wniósł, aby w pytaniach głównych 12—16 
tyczących się oszustwa, również przywrócić brzmienie 
odnośnego ustępu XII. aktu oskarzenia tj. zmienić 
wyrażenie „przez podstępne przedstawienie i czyny* 
na „wyłudzili kartą 300 zł. w ten sposób, że sprze- 
dawali wychydźcom miojsca podpokładowe po cenach 
linii „Paketfarth* o 10 marek wyższych od okrętów 
linii „Union“, ekspedjowali ich zaś okrętami linii 

„Union“ o 10 marek na bilecie tańszemi“. 

4) wniósł, aby w pytaniu 288 tyczącem się 
zarzuconego Lówenbergowi oszustwa przez przybiera- 
nie charakteru starosty, podobnież ZĘ ustawowe 
„przybierał charakter ck. siarostyś sprowadzić do 
podstawy faktycznej przez dodanie słów: „przez przy- 
wdzianie munduru urzędowego ck. starosty"; 

5) żądał wreszcie, aby do pytań 290—294, 
tyczących się zbrodni przekupstwa z $. 105 kod. kar. 
dodać pytania ewentualne w kierunku przekroczenia 
z $. 30. kod, kar. tak jak to uczyniono odnośnie do 
faktu Czajkowskiego co do Landerera i Barbera i aby 
nadto w tychże pytaniach głównych zamiast m 
„w razach rozstrzygania interesów publicznych* z 
mieścić „mających rozstrzygać sprawy publiczne". 

Obr. dr. Łazarski wniósł, by w pytaniach 
odnoszących siędo wymnszenia i ograniczenia wol 
ności osobistej wymienione nazwiska poszkodowanych, 
i aby treść pytań tych ułożono zgodnie z osnową u- 
stępów VI i VIII aktu oskarzenia, eweniualnie 
określono, iż spółka, o której w pytaniach tych mo- 
wa, dotyczyła trudnienia się ajencją emigracyjna da- 
lej by słowa „nastręczał podróżuych” zastąpiono sło- 
wami „werbował wychodźców. * 

Do pytań (39—138) wniósł obrońca, by i tu- 
taj zastąpiono wyrazy „podróżny“, wyrazem oskarzę- 
nia „wychodźca”, oraz przywrócono wyraz nwerbo- 
wał“ zamiast „nastręczał." 

Obrońca Twaniekiego dr. Daniel żądał po- 
stawienia pytania dodatkowego odnośnie do zbrodni 
nadużycia władzy urzędowej popełnionej przez Iwa 
niekiego: „Czy Iwanicki jako kontrolor urzędu cło- 
wego sprawował pograniczną władzę policyjną?“ oraz 
pytania ewentualnego na wypadek zaprzeczenia py- 
tania głównego lub potwierdzenia tego pytania, a za- 
przeczenia pytania dodatkowego: „Czy Iwanicki win- 
nym jest, że jako kontrolor cłowy dopuszczał się w 
czasie urzędowania czynnych obelg, a w szczególno- 
ści nieuzasadnionego w ustawie aresztowania“. 

Dr. Kern żądał postawienia pytania dodatko- 
wego co do Barbera, celem stwierdzenia okoliczności, 
czy Barber, gdy chciał przekupić Czajkowskiego, 
znajdował się w stanie opilstwa. 


przyzwoitości i przyzwyczajenia, i będzie myślał 
o swojem powszednie:n chlebie, rohiąc codziennie 
pańszczyznę społeczną bez skutku większego dla 
siebie i drugich, a żyjąc nierozsądnie, aby jaknaj- 
mniej myśleć o tem, że jest Polakiem. Albo jeśli 
ma szlachetniejszą naturę, zechce zdobyć dla sie- 
bie moralne stanowiska obejmujące szersze widno- 
kregi, i ulegnie pokusom kosmopolityzmu rewolu- 
cyjnego, albo panslawizmu. 

A nie trudno młodym ludziom dać wiarę 
w to, że jako Polacy odgrywają wielką rolę dzie- 
jową, już przez to samo jedno, że są dobrymi Po- 
lakami. Teraźniejsza poniewierka narodu polskiego, 
teraźniejsza niedola, to, że słowo po polsku wypowie- 
dziane nie rozchodzi się dziś po szerokim Świecie, 
i to,że przeszłości narodu nikt z obcych znać nie 
chce. nie zrazi młodzieńca "To znaczy, że tera- 
źniejszość nie Świetna, że przeszłość zapomniana. 
Ale oko młodzieńca nie ku przeszłości bywa zwró- 
cene, myśl jego nie w teraźniejszości przebywa. 
Wiek pełen nadziei i oczekiwań buduje gmachy 
w przyszłości, a młodzieniec w rychle się dowie, 
że współczesna ludzkość długo gardziła narodami, 
które miały kiedyś ująć los dziejów w swoje ręce, 
i że naród dziś drobny i słaby, stanie się jutro 
nieraz potężnym i mnogim panem ludzkości. Na 
to, by mógł wierzyć, że taka przyszłość czeka nasz 
naród. trzeba mu tylko pokazać, 28 jest piastu- 
nem idei zbawczych i koniecznych dla szczęścią 
rodzaju ludzkiego, że jego posłannictwo kiełkuje 
w dziejach, i doszło do pełnej narodowej świądo- 
mości w literaturze i poezji. 

Trzeba tedy, aby starsi a rozumni ludzie 
i piórem i słowem „wrócili młodzież do zdrowego 
pojmowania naszej przeszłości, i do odczytywania 
poważnego arcydzieł myśli polskiej. Ta przeszłość 
i te myśli zdobywały przed kilkudziesiącioma laty 
wielu cudzoziemców dla polskości, w sercu mło- 
dego Polaka zajaśnieją płomieniem jasnym po- 
krzepiającego ideału. skoro je usłyszy powtórzone 
poważnie, i bez dodatka mdłego wątpienia, w któ- 
rem niektórzy szukają wobec samych siebie nie- 
fortunnego dowodu własnej mądrości. Młodzieniec 
to rychło zrozumie, że ubóstwo i prostota sło- 
wiańska Są znamieniem młodych narodów, a że 


Dr. Goldha m mer wnosił imieniem wszyst- 
kich obrońców, aby pytania 103—235 odnoszące się 
do zbrodni dawania pomocy dezerterom i uwodzenia 
do dezercji, uzupełniono pewnemi szczegółami. I tak: 
1) aby wymieniono wszystkie osoby objęto wykazami 
korpusów wojskowych, a przynajmniej objać pytaniem 
owe 114 osób w oskarzeniu cytowane 2) Dodać w 
pytaniach wszędzie dcsłowne brzmienie 8. 220 tj. 
ustępu „bez poprzedniego z tymże porozumienia“. 
3) Wyeliminować z pytań tych określenie „z chei- 
wości zysku* i utworzenie nowego pytania dodatko- 
wego w tem brzmieniu: „Czy oskarzony czyn (po- 
wyższy) popełnił z chciwości zysku*. 4) Postawić 
pytanie dodatkowe: „Czy objęte wykazami władz woj- 
skowych osoby były dezerterami*, 5) Wreszcie wno- 
sił odnośnie do zbrodni wojskowych z $. 224 o przy- 
wrócenie pierwszego brzmienia aktu oskarzenia. 

Obrońca członków ajencji bromeńskiej dr, C i e- 
szyński stawił wnioski analogiczne do wniosków 
przez dra Goldhammera postawionych, a zdążające do 
sprowadzenia Znamion przestępstw pytaniami obję- 
tych do faktycznej podstawy. 

Ze względu na doniosłość żądań obreńców, 
w celu powzięcia przez trybunał odpowiednich uchwał 
nad zmianą pytań, odroczył przewodniczący rozprawę 
do piątku popołudniu, 

Dnia 15. bm. donoszą z Wadowie: Trybunał 
przyjął pewną część wniosków obrońców i zarządził 
zmianę stylizacji pytań a w szezególności przywrócił 
zażądane przez Rosenblatta pierwotne brzmienie o- 
skarzenia o oszustwo, popełnione przez zamianę cen 
okrętowych „Unionu“, „Paketu.* Z powodu choroby 
Klausnera wywód prokuratora odroczono do ponie- 
działku. 


—="—NL MA Z A, 


Kronika miejscowa | zamiejscowa. 


Lwów dnia 17. lutego. 


* Mianowania. Rada szkelna krajowa zamiano- 
wała Aleksego Hudymę, stałym nauczycielem młod- 
szym, zawiadującym szkołą filialną w Głuchowicach: 
Jana Mielecha, stałym nauczycielem szkoły »tatowej 
w Stanach; Heleuę Barbacką, stała nauczycielką 
sześcio- -klasowej szkoły etatowej żeńskiej w Nowym 
Sączu ; Wslerję Kotlarską, stałą nauczycielką młod- 
szą sześcioklasowej szkoły etatowej żeńskiej w Ne- 
wym: Sączu; Anielę Porębską, stałą nauczycielką 
młodszą, zawiadującą szkołą filialną w Chrośei. 


* Sejmiki relscyjne. W sobotę 15. bm. sta- 
wał w Stanisławewie ruski poseł Huryk przed swo- 
imi wyborcami, zaś na 21. bm. zapowiada sejmik re- 
lacyjny ks. Hamorak w Śniatynie. 


* Ks. Miehal Piotrowski, proboszcz rz. kat. 
w Sadagórze, otrzymał w uznaniu swej znakomitej 
działalności kapłańskiej godneść kanonika. 


* Dr. S. Darkowicz, wielki rabin żydowski 
w Sofji, przybędzie na zawervwanie przełożeństwa zbo- 
ru izr. do Lwowa, celem wygłoszenia w tutejszej 
świątyni postępowej kazania próbnego, Pierwsze ka- 
zanie wygłosi dr. Dankowicz w sebotę dnia 22, bm. 
o gedz. 10 rane w języku polskim, 


* Dr. Emil Holub, słynny podróżnik po Afry- 
ce wygłosi w Krakowie dwa odczyty o plemienach 
murzyńskich, wśród KR przebywał. Odczyty te 
odbędą się we czwartek i piątek w bieżącym ty- 
godniu. 

* Stan zdrewia hr. Audrassyego pogorszył 
się w sposób zatrważający 


* Sian zdrowia posła Hausnera pegorszył 
się nieco. Do łoża chorego wezwano z Wiednia dr. 
Neussera, który przybył wczoraj de Lwowa. 

* Zmarli we Iwowie: Justyn Malisz, inżynier 
i szef telegrafów ko!ei Karola Ludwika, zmarł wero- 
raj rano nagle w sile wieku i Józefa z Kozarynów 
Złotnieka, wdowa po urzędniku sądowym, w 72 ro- 
ku życia. 

Olga z Ochry mowiczów Krzyżanowska, 
aptekarza, zmarła w Drohobyczu w 21 r. życia. 

Hipolit Łopuszański sędzia pow. w Grzymało- 
wie i Konstanty Załoziecki, oficjał pocztowy zmarli 
w Czerniowcach 

Karol Piaszczyński, właściciel dóbr Dobrów w 
pow. gostyńskim. 

Józef Skibicki, artysta-skrzypek b. członek orkie- 
stry Teatru Wielkiego w Warszawie, a ostatnio dy- 
rektor Towarzystwa muzycznego w Kaliszu, zma:ł 
w Brześciu Kujawskim, w 29 r. życia 

W Berlinie zmarł dr. Stanisław Gintrowicz, 


żona 


* XIX waln* zgromadzenie polskiego To- | 


warzystwa przyrodników im. Kopernika we Lwowie 
odbądzie się we środę 19. bm o godzinie 6 po po- | 
łudniu w auli uniwersytetu. Na porządku dziennym: 
Sprawozdanie z czynności zarządu Towarzystwa za * 
rok 1889. Sprawozdanie kasowe. Sprawozdanie komi_ 
sji kontrolującej. Odezyt dr. B. Dybowskiego: „Orga. 
nizm a społeczeństwo*. Wybór przewodniczącego ng 


zbytki, subtelne wątpienia i nieustanne niepo 
niepobamowane żądze i rozluźnienie rodzin u wiel- 
kich narodów Zachodu są znamionami bliskiej a 
strasznej kryzys moraluej i społecznej, wśród któ- 
rej na czas dłuższy upadbą, szukając mozolnie 
odrodzenia, Że wtedy mnogie plemię słowiańskie 
podniesie dumnie głowę w prostocie swej, i stanie 
się najżywotniejszą częścią rodzaju ludzkiego; że, 
dzięki łagodności swej wrodzonej, plemię to obej-: 
dzie się bez tysiącznych więzów przemocy lub 
prawniczej rutyny. koniecznych dla gwałtowniej=) 
szych Germanów i Romanów, i że oprze apoti 
czeństwo na prawdę wolne, i od dawniejszych 
szczęśliwsze, na powadze sumienia, obyczaju i na 
rodzinnej miłości, może wtedy. -właśnie kiedy po” 
czwarna omnipotencja państwa, nałoży , skie więzy: 
na narody Zachodu, że pod niemi upadną jako) 
nieszczęśliwi niewolnicy własnych mrzonek. j 
A równocześnie nietrudno będzie młodemu 
pojąć, że despotyzm i cezaropapizim moskiewski 
nie wprowadzą Słowiańszczyzny i ludzkości d0 
tego przyszłego okresu dzisiejszego; a że nihi 
lizm przeczący sumieniu, rodzinie i prawu przy 
rodzonemu są do tego dzieła jeszcze „bardziej nies 
zdolne; że na to, aby przyszłość nie zma rniałaj 
trzeba nas, trzeba nieustannego protestu polskiego 
sumienia, domagającego się sprawiedliwości i prat 
wdy, trzeba męczeństwa w dniach wielkich i cię 
żkich, a wieczuego wyznawstwa prawdziwych Po 
laków. wiadom tego, mężnie pójdzie w swisi 
czy to między swoich, czy to między obcych, j 
świadek Świętej prawdy i jako jej apostoł, Każd 
praca wyda mu się szłachetną, każde nieszczęści 
znośnem, Przyjdzie chwila, że go kobietx napra 
wdę ukocha, że sparta o jego ramię nie przelękm 
się żadnej złej doli, i że szczęście swoje oprze £ 
tej pewności, że ma męża, u którego to sło 
„mąż* ma swoje pełae znaczenie, które mu na 
wały starożytne narody; a gdy założy dom, 
dzie to dom ten staropolski, w którym przys 
wielkość narodu, a jego teraźniejsze życie posi® 
niezdobytą twierdzę, 


Wojciech Dsieduseycki. 


F 


rok 1890. Wybór trzech członków zarządu Wnioski 
członków. 

+ Ślub p. Emila Gaberle, 
telegr. z panną Wilhelminą 
się d. 18. bm 0 godz. 10 
ściele św. Mikołaja. 

* Wystawa obrazu Siemi 
w dniu wczorajszym pierwszy raz otwarta zestała 
wieczorem przy *arowem oświetleniu. Urządzeniem 
światła zajął się inżynier p, Henryk Rosenbusch. 
Wczoraj w niedzielę zwiedziło wystawę około 2000 
osób. Wystawę zwiędzać można od 9 rano do 5 po 
poł. oraż wieczorem od godz. 6 do 9. 


* Nowe sądy powiatowe. Odnośnie do rezo- 
lucyj, uchwalonych przez sejm bukowiński, minister 
sprawiedliwości wezwał prezydjum sądu krajowego w 
ear LO ażeby poczyniło dochodzenia, © ile 
miejscoweści Waszkowco nad Czeremoszem i Bojany 
nadają SIĘ ua siedaiby sądów pewiatowych, czyli mo- 
żliwem jest utworzenie dla nich samoistnych okręgów, 
szyli znajdują się tam budowle na pomieszczenie 
biur, jakie Są stosunki drożyźniane, komunikacje itp. 
Prezydjum sądu w Czerniowcach wezwało, co do 
pierwszej miejscowości, sędziego powiatowego w Wy- 
żnicy, a co do drugiej, sędziego w Sadagórze, aby 
wyrazili swa opinię w powyższym kierunku. 

Dar. Cesarz udzielił z prywatnej swej szka- 
tuły gminie Rrzuchowice, w powiecie lwowskim, na 
budowę szkoły, zapomogę w kwocie 50 zł. 

* Dia przedsiębiorców. Celem oddania w 
przedsiębierstwo dostawy dla gminy m. Lwowa ma- 
terjałów budulcowych de robót konserwacyjnych przy 
budewlach miejskich w ilości, jaka po pokrycin po- 
trzeby przez miejskie lasy okaże się potrzebną w 
czasię do końca r. 1890, a względnie do końca r 
1892. rozpisuje magistrat publiczną licytację oforto- 
wą na dzień 27. bm. (we czwartek). Odbędzie się 
ona w departamencie III. o godz. 11. zrana 

* Mmierć z zagorzenłia. Przed czteroma dnia- 
mi włościanka Marja Hnidey w Romanestie pozesta- 
wiła w zamkniętej chacie samotne 2 letnie dziecko, 
napaliwszy przedtem w zatkanym piecu. Z pewodu 
powstałego czadu dziecko się udusiło. Przeciw matce 
wdrożono dochodzenie karne, nie jest bowiem wyklu- 
czoną możliwość, iż w ten sposób pragnęła rozmyśl- 
nie zgładzić ze świata dziecinę. 


* Morderstwo. W Ipotestie przed paru dniami 
posprzeczał się włościanin Mihałaki Hostiuk z ko- 
chanką swoją Katarzyną Tofan i uderzył ją kołem 
w głowę tak silnie, iż roztrzaskał jej czaszkę, co 
spowodowało natychmiastową śmieró nieszczęśliwej. 


radcy dyrekcji poczt i 
Breitenberger, odbędzie 
Przed południem w ko- 


radzkiego „Fryne*, 


* Ntan pewietrza. Obserwatorjum szkoły poli- 
technicznej donosi d. 17. lutege o godzinie 12. w po- 
łudnie-« 

W ubiegłych dwóch dobacli, licząe cd 12. god. 
w południe d. 15. bm. do 19. godz. w południe dnia 
17. bm. mieliśmy wiatr co do kierunkn południowo- 
wschodni, eo do siły mierny (3,0), stan nieba zmien- 
ny, powietrze bardze wilgotne (58e/, wilg. względ.), 
opad: śnieg, wysokość opadu 0.2 mm. 

Średnia temperatura doby była — 51e C, naj- 
wyższa — 20° © wczoraj po południu, najniższa 
— 10:0*0 w nocy z soboty na niedzielę, 

Uwaga: Deba była przeważnie pogodna, w dru- 
giej prószył Śnieg nieznaczny. 

Zniżka barometryczna 745—750 mm. znajdo- 
wała się w Irlandji; zwyżką 780—775 w okolicach 
Moskwy. A 

Stan barometru zredukowany do poziomu morza 
był dziś o 9 godzinie rano 770 mm Barometr idzie 
w górę. 

Prognoza na debę następną od 12. godz, w po- 
łudnie d 17. bm do 12. w pełudnie d. 18. bm.: 

Wiatr będzie co do kierunku zmienny od § do 
NE, ee de siły mierny (% 4); średnia temperatura 
doby obniży się do —6*0*, niebo będzie zachmurzone. 
względna wilgotność powietrza bez zmiany; opad: 
śnieg nieznaczny. Doba będzie mroźna i mglista. 


* Jutro d. 18. lutego: św. Fławjusza. — św. 
Wukoła. 


Sprostowanie. W korespondencji z Łoniacza 


(w nr. 35 Gasety Narod) zaszła pomyłka drukar- 
ska, która zmieniła znacznie zapatrywanie korespon- 
denta, Opuszczone mianowicie jedno maleńkie „nie“ 
i to w nawiasie, mówiącym o udziale władz polity- 
yte w ściąganiu podatków Otóż powinno tam 
byś: n, mel pijar s od politycznej władzy pochodzą- 
ce polecenie rzecz bowiem jasna, że za zbyt wiel- 
ką me w ściąganiu zaległości 'podatkowysh od 
owiedzialnemi są w pierwszym rzędzi 

bovi i ich Rade, à Ym rzędzie władze akar- 


— Ze wsi 12, lutego. (Kor. Gas. Nar.) Szano- 
wny redaktorze! Wiem, że po otrzymaniu korespon- 
dencji ze wsi, przechodzą Cię, mówiąc z mazurska, 
„ciary“, bo rzadko która nie bywa rogiem obfitości 
rozlicznych narzekań, a wszystkie podobne do zmory 
„infiuenzji*; od kłopotów bowiem wiejskich głowa 
boli i cierpi na zawroty i odurzenie, a przy gwał- 
townych zabiegach dla odwrócenia biedy, dostaje się 
bolu w członkach i w stawach, zupełnie więc te 
same symptomaty, jak przy infiuenzy. Z uwagi prze- 
to, że rzadko się zdarza, aby redaktor pisma perjo- 
dycznego nie był toż samo influenzowany kłopotami 
w swoim rodzaju — pojąć i wytłumaczyć sobie mo 
żna owe ciary, które mrówkami snują się po jego 
redaktorskiej głowie przy wrażliwem sercu. 

Otóż po takich refieksjach, postanowilem w ko- 
respondencji mej nie dotykać kłopotów własnych i są- 
siadów moich i na dowód tego postanowienia, prze- 
chodzę w tej korespondencji,na rozległe obszary pań- 
atwowej dziedziny, zasianej krociami paragrafów roz- 
licznych rozporządzeń — wszystkie dla dobra spo- 
łecznego. 

= Nad wprowadzeniem w życia i nad ścisłem 
kosi zdjec tych rozporządzeń czuwają w pań- 
a_wie legiony urzędników, niemała ich liczba dostaje 
się krajowi naszemu, a mimo to jakoś szwankuje 
= aplikar tyeh rozporządzeń, mimo (0 praal 
my powiatowe fizyk Tajową komisję sanitarną, ma- 

„ ZYKaty a livznym zast doktorów 
medycyny, chirurgów i a ET A 
ciczarow, a dotąd nie roze- 


ałano po wsiach i 
jak się ms” ek dla poinformowania gmin, 


j i Ją przy pojawieniu się u nich 

asu A pojawieniu si 
ia i AA prag wóznóto wójtów dla dania 
upoważniono księży q 1 kuracyjnej, a nawet nie 
sto dzieje z am} > „ “0 udzielania rad, jak to się czę- 


się, 


nad zdrowotnym st 


tano aa dziwge 

filantropa — ME 
karz objeżdżający 
zdrowotnym stan 


. A i 
zwyczaj końcem, Chociaż E 


śna pani Infiuenza, widząc, 

przytem nieznosząc, jak każda 
mieni słonecznych, które nas od 
lsją, wpadła w zły humor, 


płue, z smutnym za- 
mi się, że ta kapry- 
tu nie dbają o nią, 

5, ori światła pro- 
i maey, ilku rozwese- 
"Jna się wynosić od 


jów, rangi i orderów, 


GAZETA NARODOWA z Wtorku dnia 18 Lutego 1890. 


nas gdzieś w nieznane nam strony, gdzieby ją wię- 
coj, jak u nas respektowano. 

Mamy komisje: rządową, krajową, a nawet na 
ochotnika komisje przez osoby prywatne zawiązywane, 
a wszystkie niezaprzeczenie z najlepszemi zamiarami 
niesienia pomocy okolicom dotkniętym nieurodzajem, 
a nie mamy organów, któreby czuwały nad tem, 
żeby gminy nie marnowały paszy w sianie i słomie, 
sprzedając takową podstępnym handlarzem. Dzieje 
się to po powiatach, a osobliwie w graniczących 
z Rosją, dokąd żydzi z wielkim dla nich zyskiem, 
wywożą paszę i ściółkę dla konnicy rosyjskiej, roz- 
stawionej wzdłuż całego pasu granicznego Nie mamy 
organów, czuwających nad ten, żeby gminy marnu- 


jące paszę i w ogóle zamożne, nie korzystały bez 


potrzeby z pożyczek i żeby w tym wypadku odmó- 
wiono im pomocy, zachowując fundusze dla istotnej 
potrzeby. 

Mamy czujną polieję i korpus żandarmerji z 
przeznaczeniem przestrzegania bezpieczeństwa mie- 
szkańców naszego kraju, równie jak i państwa, nie- 
pojętą jest przeto rzeczą, że dotąd nie doszła do wia- 
domości tych organów, nowa, bardzo zmyślna pro- 
paganda ajentów rosyjskich, do czego im pesłużyła 
indemnizacja propinacyjna. Otóż wynaleźli eni i roz- 
powszechnili między ludem wyraz „zrównany*, 
i na tle tego wyrazu dowodzą, że tak jak propinacja 


zrównaną została, będą zrównane pańskie pola, łąki, 
pastwiska i lasy, a wtenczas będą po wsiach wszyscy 
mieli zrównaną własność... Nie jest że to komunizm 


a raczej nihilizm czystej krwi rosyjskiej ? 

Ote mały rejestrzyk, który Ci szanowny panie 
redaktorze posyłam. Jest ich na społecznej naszej 
arenie o wiele więcej. ale na dziś będzie i tego dosyć. 


— Fałszywe menety. Komisarz policji p. Ko- 
strzewski wyśledził w Krakowie dwóch caeladników 
blacharskich, którzy przygotowawszy sobie stemple, 
zaczęli fabrykować z angielskiej blachy fałszywe mo- 
nety 10-centowe, Winni pociągnięci zostali do odpo- 
wiedzialności sądowej. 

—- Kradzież melodji. Kompozytor Henryk Fróh- 
lich Aibertsohn wydał u Gadowskiege w Krakowie 
gawot „Królewna* będący po prostu przeróbką na 
inną tenację, rytm i takt słynnego gawotu Czibulki 
„Stefania“. Nie mogło to się oczywiście podobać na- 
kładcy kompozycyj Czibułki E Wetzlerowi w Wie- 
dniu. Wyteczył on p. Albertsohnewi proces, nie zna- 
lazł jednak przed sądem krakowskim zadośónczynie- 
nia, ten bowiem orzekł, iż tylko przedruk byłby na- 
ruszeniem własności, a przedruku przecie nie dopu- 
ścił się p. Albertsohn, Inaczej sprawę pojął trybunał 
kasacyjny. Przychylając się do wywodów zastępcy 
firmy Wetzlera, dr. J. Spindlera, który wykazał, iż 
w danym wypadku melodja stanowi istotę własności, 
zniósł ów trybunał wyrok pierwszej instancji i na- 
kazał sądowi ksakowskismu bonowną rozpisać roz- 
prawę. 

— Ograniczenia żydów. Z Sandomierza piszą 
do Gas. radom.: Na mooy rozporządzenia p. naczel- 
nika kraju, komory tutejsze nie przepuszczają żydów 
galicyjskich za ośmiodniowemi kartkami. Wszelkie 
starania interesowanych e zniesienie tego ogranicze- 
pia pozostały dotychczas boz skutku. 


— Sąd wejemny okręgu kaukaskiego, rozpo- 
znawszy sprawę kapitana von Lomana i porucznika 
Lewanewskiego, obwinionych o zadawanie udręczeń 
oficerowi perskiemu Chandżanowi, skazał obu na po- 
zbawienie wszystkich szczególnych praw i przywile- 
oraz na zesłanie na mieszka- 
nie: Lomana na lat 1% do gub, irkuckiej, Lewa- 
nawskiego na lat 6 do gub. tomskiej. 


— Infiureza w muzyce. Wedle doniesienia 
smyrneńskiej gazety Amalthia, miejseowy kapelmistrz, 
który ciężką przebył infenzę, po wyzdrowieniu napi- 
sat symfonię, w której tonami oddaje różne przypa- 
dłości, charakteryzujące „bieżącą“ epidemję — ad 
pierwszego dreszczu aż do zupełnej utraty apetytu. 
Jest nadzieja, że influensa ta w muzyce nie oddziała 
zaraźliwie na kompozytorów. 

— Tenor pod strażą. Tener Marconi, wystę- 
pujący obecnie w Madrycie, zachorowawazy, lekko 
zresztą, przez cały czas trwania choroby pilnie strze- 
żony był przez dwóch żandarmów. Straż ową wypro- 
siła sobie dyrekcja opery wobec pogłeski, jakoby 
Marconi w obawie przed influenzą miał zamiar, zry- 
wając kontrakt, opuścić Madryt. 


— Świecące kule. Oto najświeższy wynalazek 
na polu sztuki wojennej. Używane być mają głównie 
w czasie wojen morskich. Oświetlają one dalekie 
przestrzenie, dozwalając obserwować nocą pozycje 
uieprzyjacielekich okrętów. Działają one przytem ja- 
ko zwyczajne pociski. W razie uderzenia w okret, 
świecące kule rozbijają się w drobne kawałki, gwał- 
towny dokoła szerząc pożar. 


ao „ Nowy fach. Dla prac kobiet nowe otworzyło 
rej w Ameryce, Weszło tam mianowicie w zwy- 
ZS c mywania wśród zamożnych rodzin t. zw. 
R obowiątkiagni języ?" Stanowisko to dobrze płatne, 
waby córek domy, a RCYCh je dbać o piękność i po- 
starać się o nato Et zatem „poufna doradczyni* 
rodzaj czesania wię nilka panion stroje, wybierać 
właściwe pachnidła itp. Ta $ ra aan ich, galena 
Jeina to dzi p. Ta, która więcej pod wzglę- 
ym daje dowodów gustu, tem ocg : 
kszem cieszy si + m ywiście wię- 
L4 y 819 powodzeniem. Kto wie, cz i 
dalekiej przyszłości i Europa nie wprowad zy banari 
„guwernantek od piękności, * oz * 

— Szezęśllwą wybranką fortuny w osta- 
tniem ciągnieniu pożyczki premiowej, według upor- 
czywie krążącej w Petersburgu wersji, jest... kuchar- 
ka, służąca od lat 30tu u pewnego znanego kupca 
i bankiera Wygrała ona wielki los, czyli 200.000 
rs. Długie lata swego życia (liczy bowiem 60 wio- 
sen), spędziła nad doskonaleniem się w sztuce kuli- 
arnej która doprowadziła do perfekcji; prawdope- 
dobnie jednak obecnie, zostawszy dzięki uśmiechowi 
losu bogaczką, przestanie raczyć specjałami dotych- 
czasowych swoich chlebodawców i sama zostanie 
„panią*. Trudne będzie zadanie kucharza, którego ta 
nowa „dama“ zainstaluja w swojej kuchni! Bogata 
„wdówka* jest już podobno przedmiotem zabiegów 
epuzerów, lubiącyh wikt dobry i życie bez pracy. 

— Światło elektryczne ma być zaprowadzone 
w katedrze strasburskiej i w tym celu odbędzie się 
za dni kilka druga próba, podczas której palić się 
będzie przeszło sto lamp żarowych. Katedra nietylko 
wewnątrz, ale i zewnątrz ma być oświetlona elektry- 
cznością; 22 lamp łukowych umieszezonysh będzie 
na różnych fasadach, a znaczna liezba lamp żarowych 
na wieży, aż do jej szczytu. 

— Bociany. Dzienniki wiedeńskie donoszą, że 

przed kilku dniami widziano w okolicach Berna mo- 
rawskiego zwiastunów wiosny... bociany. 
Bal miasta Paryża udał się w tym karna- 
wale świetnie. Jako szezegół interesujący bawiące się 
panie nasze notujemy, że pani Carnot pojawiła się na 
balu nie w okryciu zwanem sortie de bał ale w za- 
rzuconem na ramiona puszystem „boa“, Dziś w Pa- 
ryżu żona prezydenta rzeczypospolitej nadaje ton 
modzie. 

— Książę Sewilli, skazany na więzienie za obra- 
zę tronu hiszpańskiego, ułaskawieny zestał przez re- 
jentkę. Książę od 4 łat przebywał we Francji, gdzie 
schronił się po ucieczce swojej z twierdzy Mahon, 
w której miał odsiadywać karę. Ułaskawienie jest 
następstwem serdecznego zainteresowania się księcia 
ostatnią chorobą Alfonsa XI. 


— Londyn 17. lutego. Delegaci połączonych to- 
warzystw górników angielskich uchwalili na odby- 
tym wczoraj wiecu, iżby od 10. marca br., posząwszy 
żądać powszechnego podwyższenia płacy robotników 
e 10 pret. 


— Londyn 15. lutego. Biuro Reutera donosi z 
Toronte (Canada): Dziś spłonął doszczętnie tutejszy 
uniwersytet z muzeum i biblioteką. W tej ostatniej 
znajdowało się 38,000 książek wartości 100.000 do- 
larów. Całą szkodę oceniają na półtora miliona dola- 
rów, z których tylko 160.000 było ubezpieczonych. 

— Z Nowego Jorku donoszą 15. lutego. W 
Cealing (Alabama) nastąpiło spotkanie się peciągów 
kolejowych. Wiele osób zabitych i pokaleczonych. 


Teatr, literatura i muzyka. 


— Repertoar teatralny: Dziś w ponie- 
dzinłek przedstawienie składane: 1) „O Józię* Ba- 
łuckiego. 2) „Rak morski“ Gondineta z p. Fiszerem. 
3) „Dziesięć cór na wydaniu“ operetka Suppego — 
Jutro we wtorek „Prorok“ opera w 5 aktach Mayer- 
beera. — We środę wznowione „Złe ziarno“ kome- 
dja Zalewskiego. We czwartęk „Serce i ręka* 
operetka, pierwszy gościnny występ panny Czosnow- 
skiej artystki teatru Maiego w Warszawie, — W 
piątek „Walka o byt“ dramat Daudeta. 

— Biblioteczka teatralna dla dzieci i 
młodzieży pomieszcza w zeszyciku I. wyborną kome- 
dyjkę jednoaktową Bolesławicza pn. „Kolega z oślej 
dawki“. Nadte znajdujemy w dodatku rzecz „O spo- 
sobie urządzanie teatrów dla dzieci*, która niezawo- 
dnie wielką edda przysługę młodziuchnym amatorom. 
Wspomnianą biblioteczkę wydaje firma H, Altenberga, 

— Guy de Maupassant napisał powieść p. t. 
„Notre coeur“. Pomieszczać ją zacznie niebawem 
Revus des deuz mondes. 


Dział ekonomiczny. 


Zarząd główny Tow. Kółek roluiczych 
wzywa producentów i dostawców nasion, aby ze- 
chcieli najdalej do 5. marca br. przedłożyć za- 
rządowi główuemu ofertę na dostawę nasion tj. 
jarą pszenicę, wzgłędnie „Przewóikę*, konicz 
i trawy, groch, bób, fasolę, kukurudzę, owies, 
proso, nasienie kapusty, buraków pastewnych i 
marchwi 4 predanim cen z dostawą do kolei 
i z podaniem ilości w kilograraach nasion mają- 
cych być dostarezonemi. Oferty z próbkami w 
ilościach półlitrowych, należy nadesłać do za- 
rządu głównego Tow. Kółek rolniczych przy ul. 
Ossolińskich l. 15. 

Spółki zarebkowe gospodarcze przedłożyć 
winny namiestnietwu zamknięcia rachunków przed 
końcem lutego, tak iżby w należytym czasie mo- 
gły być przesłane centralnej komisji statystycznej 
w Wiedniu. Wykazy winny obejmować członków, 
którzy w czasie zestawienia b'lansu do spółki na- 
leżeli, i tych, którzy w ciągu roku do spółki wstą- 
pili, lub z niej wystąpili; dalej ilość udziałów, ja- 
kie w ciągu roku przybyły i jakie z końcem ro- 
ku istnieją. Zamknięcie rachunkowe musi być ró- 
wnież zatwierdzone przez walne zgromadzenie. 

Handel nierogacizną z Galicji, ograniczo- 
ny rozporządzeniami wiedeńskimi powoli zaczyua 
się znów rozwijać. Rząd pruski udzielać będzie w 
pojedyńczych wypadkach i na wniesione prośby 
pozwolenia na przywóz z Austro-Węgier do Prus 
zabitej nierogacizny. Z powota zmniejszonego do- 
wozu zabitej nierogacizny. Z powodu zmnieszonego 
dowozu nierogacizny z Węgier powstało większe 
zapotrzebowanie w Czechach i dlatego namiestni- 
ctwo czeskie wydało dnia 27 stycznia 1890 roku 
rozporządzenia zmieniające zakazy dowozu świń 
z dnia 14 grudnia 1889 o tyle, celem umożliwie- 
nia szybszego przewozu świń targowych (Futier- 
schweine, Lauferschweine) ze stacji obserwacyjnej 
w Biały, dozwala załadowane na stacji Świnie 
targowe dowozić do Czech temi samemi pociąga- 
mi ciężarowemni, któremi dowożą także świnie rze- 
źne z Galicji. 


3 pre. losy austr. zakładu kredytowego 
ziemskiego. Przy ciągnieniu odbytem 15. b. m. 


we Wiedniu padła główna wygrana 50.000 złr. na 
s. 1.241 nr. 88, 2.000 złr. na s 3.690 nr. 2, po 


1.000 złr. na s. 3.246 ur. 12, s. 3,870 nr. 93. 
W ciągnienin amortyzacyjnem wyciągnieto nastę- 
pujące serje 21, 2397, 2973, 3122 i 3218, 

Losy m. Stanisławowa, Przy ciągnieniu 
odbytem 15. b. m. padła główna wygrana 10.000 
złr. nr. 28.344, po 400 zł. na nr. 2965 i nr. 
22900. 

Lesy Jósziy. Przy ciągnieniu odbytem 15. 
b. m. w Budapeszcie padła główna wygrana złr. 
15.000 na s. 1264 nr. 82; 1,500 złr. na s. 2239 
nr. 68; po 1.000 złr. na s. 5012 ny. 86 i s. 6426 
Dr. e po 500 złr. na 3. 2405 ny. 77 i s. 4883 
nr. 95, 
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lelegramy „Gazety Narodowej. 


Wadowice 


d. 17. lutego. Zast. pro- 
kuratora Ogniewski rozpoczął dzić egr ha 
wywody; po wstępie przeszedł do streszcze- 
nia całego materjału dowodowego. 

Wiedeń duia 17. lutego. Wskutek 
uchwał ankiety gimuazjalnej nastąpią zoa- 
czne zmiany w dotychczasowym planie nauki, 
Chemia będzie wykładaną jako przedmiot 080- 
bny. Nauki przyrodnicze mają być inaczej roz- 
dzielone, a geografia matematyczna w połą- 
czeniu » fizyką wykładana. Uwolnienie z fi- 
zyki i historji przy egzaminie dojrzałości 
będzie ograniczone. 

„ Bułgarski ajent dyplomatyczny Nacewicz 
1 komendant korpusu br. Schónfeld złożyli 
wizyty hr. Hartenan. 

Wiedeń d. 15. lutego. Zaprzeczają tu 
stanowczo, jakoby ks. Aluksauder Batenberski 
miał wstąpić do służby czynnej w wojsku 
austrjackiem. 

Zadar d. 17. lutego. Na miejsce zmar- 
łego tutejszego biskupa prawosławnego Kne- 
zewicza, który był za porozumieniem Serbów 
dalmackich z Włochami, upatrzył rząd bi- 
skupa kotarskiego Petranowicza, który jest 
za porozumieniem Serbów z Kroatami w Dal- 
macji, co w kołach włoskich nieprzychylnie 
przyjmują. 

Berlin d. 17. lutego. W skutek zmo- 
wy robotników, została Siemensowska fabryka 
lamp elektrycznych zamknięta. Wczoraj roz- 


rzucono w całym Berlinie socjalno-demokra- 
tyczne pisemka ulotne, 


zawierające 


głosowania do przyszłych wyborów. 


Berlin d. 17. lutego. Obiega, niewia- 
domo o ile prawdziwa pogłoska, że ks. Bis- 
mark złoży także urząd prezesa ministrów 


pruskich. 


Cesarz zapowiedział, że niezadługo od- 
widzi słynnego fabrykanta, br. Stumma (świe: 
žo do Rady stanu powołanego) w Nenukir- 
chen i przy tej sposobności przyjmie deputa- 
cję westfalskich robotników górniczych. 

Paryż d. 17. lutego. Postępywanie Sa- 
lisburego z Portugalią spowodowało jak Por- 
tugalię, tak też Francję do pomnożenia ma- 
rynarki. Minister marynarki zamówił w pry- 
watnych warstatach znaczną ilość pancerni- 
ków, krążowców i torpedowców z niebywałym 


krótkim terminem dostawy. 


Niektóre dzienniki stanowczo się oświad- 
czają za obesłaniem przez Francję konferencji 
robotniczej, proponowanej przez rząd niemie- 
cki, aby reprezentantom Europy okazać, że 
Francja jest krajem, w którym dobrobyt jest 
najwięcej rozszerzony, i który najmniej po- 


trzebuje ustaw socjalistycznych. 


Paryż d. 17%. lutego. Przy wczoraj- 
szych wyborach uzupełniających do Izby otrzy- 
mał w piątym okręgu paryskim najwięcej 
głosów bulanżysta Naquet, lecz przyjdzie 
tam do wyboru śŚciślejszego. 
wybrany został ponownie boulanżysta Paweł 
Mery, którego wybór Izba poprzednio unie- 


ważniła. 


W Neuilly wybrano również po raz wtó- 
ry bulanżystę Laura, na przedmieściu św. 
Atoniego bulanżystę Goussota, w St. De- 
nis bulanżystę Revesa, w okręgu Sceaux 
bulanżystę Belle vala. 
wybrany Sarrasin, w Tarnet (Garonna) 
oportunista Lasserre (syn), w okręgu Ajaccio 
radykał Ceccaldi, w Mantes (dep. Seine-Oise) 


liberał Lebaudy (syn). 


Paryż d. 17. lutego. Do XIX. Siecle 
donoszą z Lozanny: Ks. Napoleon bezzwło- 
eznie po wizycie u króla włoskiego powróci 
do Prangins (w Szwajcarji), zaniechawszy zu- 
pełnie podróży na Wschód, a to z powodu 
wystąpienia ks, Orleańskiego. Stronnictwo ks. 
Hieronima Napoleona zdecydowane jest wystą- 
pić z całą energią przeciw 
Wkrótne zostanie zwołane do Prangins zebra- 
nie znakomitości bonapartystowskich dla obmy- 


ślenia środków wykonania tej akcji. 
Rzym d. 


1%. lutego. 


sokiego gościa z Austrji. 


Madryt d. 17. lutego. W [zbie po- 
słów wniesiono interpelacje, dotyczące proje- 
ktowanej przez Anglię budowy kanału pod 
Gibraltarem, tudzież manewrów eskadry an- 
gielskiej w pobliżu wysp Kanaryjskich. W od- 
powiedzi na tę drugą interpelację oświadczył 
rząd, Że zażądał urzędowych wyjaśnień, i że 
wystąpi w tej sprawie z całą energią. 
Bukareszt d. 17. lutego. Grnpy opo- 
zycyjne, pobite na głowę w sprawie wytocze- 
nia procesu gabinetowi Bratiana, mają z całą 
siłą uderzyć na rząd przy obradach nad rzą- 
dowym projektem reformy administracji. Od- 
wołanie ztąd Chitrowa uważają za rzecz nie- 
zawodną. 
Belgrad d. 
przyjęła umowę co do wykupna monopolu 


solnego. 


Ateny d. 17. lutego. Rząd zawarł 
z Bułgarją konwencję względem praw pod- 
danych greckich tamże. 
darował w Sofii poselstwn greckiemu plac 


1%. lutego. 


na wybudowanie pałacu. 


Londyn d. 17. lutego. Delegaci zje- 
dnoczonych robotników górniczych Anglii, po- 
stanowili na mityngu żądać ogólnego pod- 
wyższenia płac o 10 pre., począwszy od 15. 


marca 


Nowy Jork dnia 17. lutego. 


dług nadeszłych tutaj wiadomości, 


sułtan 


cznego. 


Alfoldzkiej ——, 
Akcje kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 2383'—, 
kolei węg.-północno-wschodniej 191:25. Losy ko- 
munalne wiedeńskie 1498:25. ) 
11575. Galic. oblig. idema. 10450. Akcje kolei 
północno - zachodn. (lit. B. Elbethal) 222.—. Losy 
regulacji Cisy —'—. Akcje Banku dla krajów koron- 
nych 23050. Akcje Bankvereinu 12575. Rosyjski 
rubel papierowy 129—. 

4*0/ renta wspólna 89—. 
5. 5% renta austr. złota ——. 


papier. 101:8 
5% renta węg. pap. 


49/, węg. złota 1038:65. 


Wiedeń dnia 17, lutego, godz. 1 min. 58 po 
południu. Akcje kredytowe 322:75. Akcje alpejskie 
Towarz. górniczego 108.70. Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 352'—, Akcje Banku anglo-austrjackiego 
16680. Akeje Unionbankn 260.25. Akcje kolei Karola 
Ludwika 190 25. Akcje kolei Północnej 260:50. Akcje 
kolei Południowej (Lombardy) 135:25. 
Akcje kolei Państwowej 219'—. 


zanzibarski 


wskutek udaru 


Napoleondory 9.45. Marki niem. 58.05. 


aan 


ach 

1587:50 

: galic. Karola Ludw., 200 zł. m. Ena 1:50 

Koloj WÓW.-CZ6rA.-Jasska po 200 zł. w. 8. o 

Banku hipotecznego gal. po obaj bin B 00— 
Banku kredyt. galie. po 200 zł. w.a.. . 

I. Listy zastawne za 100 zł. 
i ie. 5°% - „ + « « 101-35 
Banku hipotecznego galic Bi wyl. 10%, . 10590 


Banku krajowego 
owarz. kred. gal 


Towarz. 
n 


Wiadomości giełdowe. 
Lwów, dnia 17. lutego. (Z Izby handlowej). 


L Akcje za sztukę. 


ej, los. w 51 latach . 9850 
o . » 


LU 

/lhmek. boj, 10— 
so £ zaa" c= 
" 597, los. w 37 lat. 101— 
n 4%, los. w 41, L 9440 
i 4'/40/, los. w 52 1. 9960 
„ Afa los. w 56 lat. 93:50 


W 18 okręgu 


W okręgu Cartel 


rojalizmowi. 


Na włoskie 
manewry, które się na wiosnę odbędą nieda- 
leko granicy tyrolskiej, spodziewają się wy- 


Skupczyna 


Książę bułgarski 


Akcje kolei 


Akcje Tow. tureckiego 


5%, renta austr. 


8 
IM. Listy dłużne na 100 zł. 
kartki | Gal. Zakł. kred. włośc. w likw. (d. 6%) 309%, 55—  58— 
n n n + (A. 50/) Ż!ę Jo 5 46:— 49: — 
IV. Obligi za 100 zł. 
Indemnizac jne galie. 5°% m. k.. . . 10425 10525 
Galio. funduszu propinacyjnego 4*/, . 91-60 93-60 
Kom. banku krajowego 50/, w. a. 1. em. . . 10050 101-50 
Pożyczka krajowa z r. 1873 6°% w. a. . 104*— 106— 
- „ ar. 1883 4th? . 97-25 98:25 
V. Losy. 

Losy miasta Krakowa j 23:-—  25— 
Losy miasta Stanisławowa . . « . « . —— 6— 
VI. Monety. 

Dukat holenderski . „KP ŚE 5'49 5:59 
Dukat cesarski = -amarna „ „DIDO iDiÓR 
Napoleondor . > « -« « - >... . . 942 pD? 
Półimperjał rosyjski . zgon 9:65 976 
Rubel rosyjski srebrny . 1:32 142 
Rubel rosyjski papierowy 1-28 1:30 
100 marek niemieckich . - 5785 58:86 


Z a E A 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 17. lutego 1890. 


Hotel Żorża. J. Ruszkowski z Przemyśla. A. Goray- 
ski z Moderówki. St. Irsay z Lipnik. C. Jahner z Tarnopola. 
Z. Wiszniewski z Brzeżan. M. Biesiadecki z Krakowa. A. Klu- 
ge z Bremy. Br. Reisky Dubnitz z Mostów wielkich. O. hr. 
Ressegnier z Niska. J. Wielowiejski z Olejowej. 

Hotel Francuski. St. Grabiński z Warszawy. Hr. Lu- 
bieńska ze Strussowa. G. Tondo z Londynu. R. Noszal 2 Wis- 
dnia. K. Zaremba z Podhajee. Ks. Wołoszyński z Przemyśla. 
J. Liebrecht z Podwołoczysk. C. Krieg z Wiednia. R. Ernst 
z Wiednia. f 

Hotel Angielski. M. Minkusiewicz z Rożniatowa. W. 
Czosnowska z Warszawy. R. Bartmański z Leszczyn. W. 
Nalepa z Martynowa. W. Drzewiecki z Koropea. M. Wa- 
wrzynkiewicz z Kunaszowa. -3 4 

Hotel Krakowski. J. Gruszka z Demeńki. F. Kuna- 
szowski z Dąbrowy. L. Rudnicki z Tarnopola. L. Petter ze 
Zbaraża. A. Wnorowska z Derżowa. 

Hotel Kuhna. M. Jamiński z Żółkwi. Ks. M. Bobo- 
lewski z Drohobycza. Ks. G. Trzeciak z Uhrynowa. Ks. B. 
Kondracki z Machnowa. Ks. K. Sawieki ze Skniłowa. M. Stben 


z Rzeszowa. 


m ai — TERRA 
NADESŁANE. 


(Rubryks ta nie pochedzi ed Redskcji, która też ładnej 
odpowiedzialności za nią nie bierze na siebie.) 


Zdjęcia i powiększenia fotograficzne 
aż do natnralnej wielkości — wykonywa 


akła Lwów. 
Pir opmer pe | J. Henner d Akademioka 18. 


Oferty i propozycje 
dotyczące budowy, urządzenia i prowadzenia 


Hotelu pierwszorzędnego we Lwowie 
przyjmuje Towarzystwo hotelowe tamże, na ręce 
Wgo Emiła Bertemiliana Brajera, który również 
udziela dotyczące informacje ustnie lab pisemnie. 


j [i n Skoro się raz dozna 
Sprawdzenie LJ RAJU cudownego skntku z 
użycia Crême Simona przeciw opierzchnieniu, 
pękaniu, odmrożeniom 1 
czerwoności, łatwo przycho- 
dzi przekonanie, że nie ma 
D 0old-Oreamu skuteczniejszego 
do utrzymania powłoki ciała. 
Pudr ryżowy i Mydło Simona 
uzupełniają pomyślny skutek. 
Wymagać podpis: Simon, nl de 
Provence, 86, w Paryżu. — We 
Lwowie w aptekach pp. Mikola- 
scha, Wewiórskiego, Ruekera, w 
składach perfum i u fryzjerów. 


297 


Ktokelwiek ma skłonności do hemorei- 
dów, lub już na nie cierpi, powinien zapobiedz 
temu, używając prawdziwych szwajcarskich 
pigułek aptekarza Rich. Brandta których dostać 
można w każdej aptece po 70 et. za pndełeczko. 


Wino Chassaing (żywa; stu 


(czynnikami nata- 
ralnemi i niezhędnemi dia funkcji trawienia). 
W 1864 roku o Winie Chassaing złożono bardzo 
pochlebny raport paryskiaj Akademii medycznej. 
Od tej chwili produkt tea otrzymał nagrody naj- 
wyższe na wszystkich wystawach, gdzie się znaj- 
dował. W 1883 r. Rada złożona z uczouych sę: 
dziów na wystawie produktów farmaceutycznych 
w Wiedniu, przyznała mu dyplom złoty. Kilka 
miesięcy zaledwie, jak otrzymał znowu taką samą 
nagrodę na wystawie w Kalkucie w Indjach. 
Wszędzie to wino jest dziś znane i cenio- 
ne w leczeniu organów trawienia. gastrałgiś, bo- 
leści żołądka, trudnego powrotu do sdrowta , w- 
tracie sił apetytu, upośledaonemu i trudnemu 
trawieniu (dysprpsjt). 2%4 
| zum EO. m SOO nA 


We- Do dzisiejszego numeru dołączamy dla 
TR wszystkich naszych Szan. prenumeratorów 
słone- 


Prospekt wydawnictw księgarni ka- 
tolickiej w Poznaniu. 
OOO 


Pociągi kolejowe. 
Podług zegara lwowskiego. (Od 1. października 1889.) 


De Lwewa przychedzą : 


Z Krakowa . . 
Z Podwołoczysk o. . . . . 
Z Podwołoczysk na Podzamcze . 
Z Suczawy, Czerniowiec, Husia- 

tyna i Stanisławowa . . - 
Z Suczawy, Czerniowiee i Sta- 

isławowa . s : * * 
Z Suchej, Chyrowa, Husiatyna, 

Stanisławowa i Stryja > * 
Z Suchej, Chyrowa, Ławocznego 


Akcje 


220 

208/190 — 

8-05) 2:— 
655 
3:36 


9/15 '»| 7:00 
2-38 p 8-22 
l 


iS NE JE. o 8-26 
. Z Pesztu, Ławodinego , Chyro- 
99 50. wa, Husiatyna, Stanisławowa 


i Stryja . . - . 

VA Ra (Loneszora) 
Ze Lwewa edohodzą : 

Do Krakowa . . Mg 
Do Podwołoczysk . .. . . 
Do Podwołoczysk z Podzamcza 
Do Suczawy, Czerniowiec, Sta- 

nisławowa i Husiatyna . 


720 | 880 

9'52|-s|10-85) 

422| 7:—|10-23|p|11:05 
p 


9:16/1018 


żądają | | Do Stanisławowa, Czerniowiec i 
1890:50 Buczawy cet F 4-25 
235:— | | Do Stryja, Stanisławowa, Husia- 


tyna, Chyrowa i Suchej . 8:45 


216— | | Do Stryja, Chyrowa, Ławoczne- 
go i Suchej . . . . . . 10:20 

Do Stryja, Stanisławowa, Husia- 

102-35 me. Ławocznego. Pesztu, 
106'90 hyrowa i Stróże . . . . 5:50 


Do Bełzca (Tomaszowa) . 


| Uwaga: Godziny drukowane grubemi liczbami, oznaczają 
dB porę noeną od a sa 6 wieczór do 5 min. 59 rano. 
95:40 
100.60 
94-50 


4 GAZETA NARODOWA z Wtorkn dnia 19. Lutego 1890. Nr. 40 


DROBNE OGŁOSZENIA 
po cencle od wyrazn 


NOWY WYNALAZEK 


mr IXORA; 


D. PINAUD| 


Mydłówe As7= ... à PIXORA 
Essencya dlachustek à PIXORA I 


PA UKUJE się pomieszkania. złożonego 
z 6 lub 7 pokoi z 2-ma kuchniami, ja- 
snego i suchego, niedaleko od śródmieścia, 
Łaskawe zgłoszenia nadsyłać do Admini. 
stracji „Qazety Narodowej." 


ASZYNISTA egzaminowany, montor 
uzdolniony poszukuje posady pod adre- 


| Kupuje się 


Dobra 


Bez udziału pośredników, kupuje się do. 
bra i posiadłości ziemskie w warto- 
[ści złr. 100000 do 2 milionów. Oferty 


op peman Hrycak, ulica Leona Sapieby Woda tualetowa. à VIXORAB < |z dokładnym opisem będą uwzględnione 
aak 156 kiat | tylko w razie wniesienia ich przez 
e) | PoMAdA....... +.... a PIXORA |P. T. właścicieli ziemskich. Dyskre- 
Olejek m mesa +.... à FIXORA R cja jak najsurowsza zapewniona 
Dap” Polecam i Puder ryzowy..,... A PIXORA | jg przez wysokie władze Ga konce- 
s : s a ; sjonowane Biuro dla konsultacji i dl 
Wio słoniny wędzonej lub papry- Sa) Kosmetyk. ...., ««.. A VIXORA | ) obrotu oT cze 3 
OWANEJ "w. n z g $ | a 
4, kilo słoniny sołonej . . . „ 330 37, SOA de Strasbourg, 37] R. V. Dombrowski, 
4/io kilo smalcu w blaszance . . „ 370 : - 


43, kilo kawy wybornej od złr. 8-50 da 10:50 
5 kilo śledzi marynow. holend. . złr. 2:50 
5 kilo sardynek marynowanych j 


Wien III. Hauptstrasse 6. 
1331 


l 


Dziennik mód paryskich 


6 butel. pomidorów po !, litry . » 1:60, tj 4 UDT, j 
5 „ po 3:/, deci koniaku węgiersk. 3 Ma Hooe. 
od złr. 5-10 do 6'602 £ , go A 


4 „ PO Tho litrzy Rumu najlepszego 


od złr. 3:40 do 660w niemieckiem tłumaczeniu i z wyjaśnieniami 
Cenniki wysyłam franko. kosztuje całorocznie złr. 3:—, z wzorami 


Tomasz Gurowicz złr. 8:60. Prenumerować można w Wiener- 


Administration, Wien VI., Stumpergasse 30. 
1273 Budapeszt. MAJ Ą TE K 
M A OWEWE NN 
1322 Posznkaje się z lasem 


a odległy nia więcej nad 12 kilometrów od 


|koleji a położony w Galicji kupię za dobrą 
apłatą. Mający chęć sprzedaży zechcą nad- 
do 280 morg. pola z 1. lipca b. r. 
K. M. post. rest. Lwów, 


Miar walec WERAAŁSJK od 
Za 1 zir. 
1.000: tutek cyoaretowych 


adresem: „E. R. 244. Rudelf Mosse, 
1325 Praga.“ 

z najlepszych papierów francuskich polec 

nowozałożona fabryka tutek cygaretowych 


Gospodarz 
ANTONINY MAZURKIEWICZ 


B zarządzający większymi majątkami wsche- 
we Lwowie, Rynek Nr. 37. 


dniej i zachodniej Galicji oraz i Królestwie 
polskiem z kilkunastoletnią praktyką z do- 
Zamówienia z prowincji wysyła się odwro- 
tna pocztą. Zamawiającym ponad 5.000 opa- 


trymi świadectwami w sile wieku poszukuje 
1309 kowanie gratis. 


udaje się do łaskawych dobroczyńców ludz- 
kości o łaskawe datki. Plac Strzelecki 3, 
drzwi 30. 1327 


BIURO DZIENNIKÓW 


Lwów, ulica Karola Ludwika 9. 
852 


przyjmuje 


przedpłatę i ogłoszenia 


po oryginalnych cenach redakcyjnych do 
wszystkich dzienników całego świata. 


WILEBLN SKITU 


Eyczaków Nr. 10 we Lwowie, 


PRACOWNIA SUKIEN MĘZKICH 
oraz mundurów, 
przyjmuje wszelkie przerabiania, nicówki. 
reperacje i wywabiania plam. 


Poleca się P. T. Szanownej Publiczności 
M jako najtańszy warsztat krawiecki we Lwowie 


odpowiednej posady zaraz lub od św. Jana. 
Łaskawe zgłoszenia Taszyeki w Chodorowej 
poczta Grybow. 1316 


CYGARRTOWE. które prze- 
wyższają pod względem klejenia 


TUTKI wszelkie inne wyroby — poleca 


A. SAWŁOWSKI plac Marjacki 1. 8. 


PAPIER RIGOLLOT 


Musztarda w arkuszach do Synapizmów 
PRZYJĘTY PRZEZ SZPITALE W PARYŻU 
Niezbędny w każdym domu i w podróży. 


Wymagać podpis WYNALAZCY 
należy kupować i . 
tylko 
PRAWDZIWY 
opatrzowy podpi- 
sem atramentem 


CZERWONYM 


Wielka fabryka wiedeńska w zakresie arty- 
kułów spożywczych szuka 


zastępcy 


dp otwarcia składu en gros we Lwowie. 
Oferty z napisem : 
„Rentabel 2830,, adresować : Rudolf 
1302 Mosse, Wien. 


MF JAJA %%% 


wyłącznie tylko całkiem świeże każdego czasu 


ENGELTER THOMY & 0. 


Sprze- 
daje się 
we wszyst- 
kich 
APTEKACH. 


p 
= 
ma 


Ludwigshafen Rh. (Niemcy) jak obok na | 
Pierwszorzędne referenoje. ARKUSZACH i na SKŁAD GLÓWNY: 
Prosimy o oferty z podaniem średniej PUDEŁKACH. 24, Avenue Victoria, PARYŻ, 


1291 


wagi, netto. 


królewskie konserwatorjnm mnzyczna w Dreźale. 


Początek 35. roku szkolnego w dniu 10. kwietnia. Egzaminy wstępne 9. kwietnia, — Prospekt, sprawozdanie, 
rozkład nauk i wykaz nauczycieli wysyła na żądanie dyrektor 


1328 


Dr. filozofii H. Pudor. 


Wielka armia cierpień nerwowych. 


Począwszy od bolu głowy aż do zwiastunów apopłeksji, drwiła od dawna z wszelkich wysiłków sztuki le- 
karskiej. Dopiero dzisiejszym czasom należy się ta zdobycz, iż przez użycie najprostszej z wszystkich dróg, bo skóry, 
doszła do fizjologicznego odkrycia, które teraz po dokonanych setkami eksperymentach rozpoczyna swą peregrynację po 
świecie, interesujące w równej mierze koła nankowe, jak nerwowo chorą ludzkość, RED lecznicze wynalezione 
niegdyś przez lekarza wojskowego Romana Weissmanna w Vilshofen, a zaczerpnięte z doświadczeń 60 letnioj praktyki 
lekarskiej, polegającemi na tem, iż raz na dzień przez umycie głowy doprowadza się stosowne substancje za pomoeą 
skóry wprost do systemu nerwowego, ma tak senzacyjne rezultaty do zaznaczenia, iż wydana przez wynalazcę broszura: 


O chorobach nerwów i apopleksji (paraliżu mózgu) jako też o zapobieganiu 
1330 im i ich leczeniu 


w ciągu krótkiego czasu ekazała się juź w 17. wydaniu, Książka owa obejmuje nietylko ogólnie przystępne wyjaśnienia 
co do istoty tej nowej terapii i pomyślnych rezultatów uzyskanych przy jej pomoty w rozpaczliwych nawet wypadkach, 
lecz także o elaboratach pracy medycznej poświęconych tej metodzie, jako to liczne oświadczenia lekarskich powag, 
między innymi dr. med. P. Manióre, profesora polikliniki chorób kobiecych w Paryżu, Rne Rougemont 10, 
psychiatry dr. med. Steingrebera w zakładzie narodov ym dlu chorych na nerwy w Charenton, — e. k. 
radcy sanitarneg» dr. Cohna w Szczecinie, — w. ks. lekarza powiatowego dr. med. Grossmanna w Jóhlin= 
gon, lekarza szpitala nadwornego dr. P. Forestiera w Agen, — tajnego radey dr. Scheringa Srhloss Gnten- 
fels, Bad Ems, — dr. med. Darsesa, lekarza-szefa i dyrektora zakładu galwaniczno - terapeutycznego dla 
chorych na nerwy w Paryżu. Rue St. Honoré 334 — dr. med. i konsuła Asehenbacha w Korfu, — ces. le- 
karza powiatowego dr. Busbucha w Zirknitz, — e. k. starszego lekarna sztabowego I. kl. dr. med. Jechla 
w Wiednin, dr. med W. R. Sehlesla w Esseg, dr. C. Bengavel w La Ferrióre, członka eentralnej rady 
dla spraw hygieny we Francji i wielu innych. 5 OŚĆ od- 
Dlatego wszystkim, którzy cierpią na ehorobliwy stan nerwów w ogóle, czyli na t. z. nerwówos” h 
znaczającą się stałym bolem głowy, migreną, koneestjami, wielką drażliwością, wzbnrzeniem, bezsennością 
ogólnym niespokojem w ciele i niemiłem uczuciem, dalej chorym , których «ewidził paraliż, skutkiem czego 
cierpia na nbezwładnienie, niemożność Inb trudność mówienia, trudność w połykanin, sztywność w stawach 
i ciągłe bole i którzy już wezwawszy pomocy lekarskiej nie zyskali uleczenia ani polepszenia przez znane środki, jako 
to: przez kurację djetetyczną, wodną, wcieranie, elektryzowanie, galwanizowanie, kąpiele parowe, błotne lub morskie — 
wreszcie tym, którzy się paraliżu lękaja, a obawę tę usprawiedliwia u nich zajęcie, ból i zawrót głowy, ćmienie i łyska- 
nie w oczach, ciśnienie w czaszce, szum w uszach, zanikanie czucia w kończynach, nakoniec wszystkim trzem katego- 
rjom cierpiącym na nerwy, dotkniętym blednieą młodym dziewezętom, niemniej, chociaż zdrowym, ale prucą umy- 
ea znjętym, jako odporność przeciwko wyczerpaniu, słowem, wszystkim zdrowym i chorym radzimy, aby się zapo- 
znali z powyższą broszurę, która za darmo i franko na Żądanie wysyła apteka K. Krzyżanow kiego we Lwowie. 


Dotąaa nieprzewyŻsZONY. 


NAJ. „MIaagsera 


prawdziwy, czyszczeny 


TRAN Z WĄTROBY 


przez 


Wilhelma Maager we Wiedniu. 


Przez pierwsze znakemitości medyczne rozbierany i jake łatwy do trawienia także 
dzieciom szczególnie zalecony i ordynowany, jake najczvstszy, najlapszy i za najna- 
turalniejszy nznany Środek przeciw słabościom piersi i płuc, szkrofułom, ostudom, 
czyrakom, wyrzutom naskórnym, słabościom gruczołowym, osłabieniom itp. 
Flaszka po 1 złr. w moim «kładzie fabrycznym: Wien, Heumarkt nr. 8. 
tndzież we wszystkich aptekach i handlach korzennych 
monarchii snstro-węgierskiej do nabycia. 
We Lwowie u panów: Piotra Mikolascha , Zygm. Ruckera, Jakóba Beisera, K. Krzyżanow- 
skiego aptekarzy ; St. Markiewicza, Karola Bałłabans. kupców. 961 


| WR A A O 
Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkol. 


do grona arystokracji należąca, której ród i 
zasługi dla kraju położył, połamana reuma-|$ 
tyzmem bez rodziny i bez sposobu do życiajiją 


Papier z fabryki Czerlańskiej. 


Wszystkie techniczne artykuły | 
1296 potrzebue dla 
młynów, gorzelń, browarów, 
tartaków, kopalń nażty ete, 
poleca skład maszyn, rur, narzędzi i materjałów 


HE. OCHAN sA rosnie. 


A SAA ai 


RAT 


Jedyna fabryka 
w Amsterdamie. 


a SF 
A! R RS oł 
ANOT | 
KO TA w e O FABRYKA 
ROG KÓW 4 4 a q- najlepszych, holender- 
w A at p o » skich LIKIERÓW 
A at go” Ka SKŁAD FABRYCZNY 
b | na Wiedeń, I. Kohlmarkt Nr. 4. 
4 Dla dogodności Bzan. odbiorców urządziliśmy 


red „tyshże prawdziwych  likierów prawie u $ 

wszystkich więcej znanych firm, przyczem zwracamy $ 

uwagę, że moje prawdz. holend. likiery wyrabiam wyłącznie |Ę 

tylko w Amsterdamie, a w Austro-Węgrzech i w ogóle po za Ø 
Amsterdamem żadnej innej fabryki nie posiadam. 1198 
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NA JODZIE ZELAZA NIEZMIENNYM 


Aprobowane przez Akademią medyeznę w Paryżu, 
adoptowane przez Formularz ońcialny franeuzki, sank- 
aionawane przez radę Medyczną w Petersburgu. 


Posiadające równocześnia własności Jodu 1 żelaza, 6% 


1658 pigniki te akutkują wyłącznie we wszystkich rodzajach 1455 
chorób, które wywołuje zaradak skrofuliczny (puchliny, ratkanie kanałów, humory, 
È etc.,) nlahobai, przeciw którym zwykłe żalazo jest zupałnia bezskutecznem; w Cutro- 

Rozlr (bladaczoe), w Lzuconnutx (białych upławach), w Amenannnén (zatrzy 
W mania zupełne lub częściowe regularności), w SUCHOTACH, W SYFILIS ORGANICZNEJ, 


eta. Ostatecznie podaję one lekarzom środek tarapentyczny, nadzwyczaj ellny, da 
1278 
© telnza, jest lokar- 


podżywiania organizmu 1 do wzmacniania konstytucyi limfatycznych, słabych lub 
JE a d ni t lub zepsutego 
B. — Jod nieczystego lu a 
e stwem miepewnem, rozdrzażniającom. Jako aawer ENE l Alam 
autentyezności prawdziwych PIGUŁEK BLANCA A, żąda 
należy, naszą pieczęć na srebrze i podpis nasz nininiejszy położony 
zieli kiety. 
E SASkad Paryżu, RUE BONAPARTE, 40, 


Apteharz w 
WYSTRZEGAĆ SIĘ FAŁGZERSTW. 


P 


PARIA 


FABRYKA Ë 


MOEDLINGSKA 


poleca 
Na sezon 


karnawałowy! 
Artykuły 


balowe. 


Dla pań: 


Meoszty płytkie gemzowa złr. 190 & 
złote i lakier. zł. 21%:20 
gemzowe złote i la- 


Dla panów: 
Meszty paryskie gemzowe zł. 3:25 i 3:50 
FO 145 497 » 


» „ lakierowane 


» Jasne okładane lakier. „ 5:50 kier. z kokardą 2:30, R) i 8 
i 2 „ takież haftowan NIEŻ 
» głęboko wycięte Malióro złr. 480| ” sel Sa A BAC 40 


skórkowe białe haftow. 8*— 
„ Chevreau czarne i 
złote złr. 3'20 i 3:50 


Buciki kidonge a4: 4 44 . * 5— n 
„  ©kładane lakierem złr. 4:50 i 5:50 n 


„n satynowe okład. lakier. złr. 5:— » paryskie szamerowane atła- 

ESO 650 sowe białe. . . . . zły. 250 
dk | » 24058 „ takież złote i lakier 220, 260.13 
» lakierowane eate zr. DT516—| , n prunol. franc. abcasy 2:50 


Wielki wybór meszelków dla panienek i ehłopczyków ze skórki złotej, 
gemzowej i marokinowej. 

Zamówienia z prowincji uskutecznia się odwrotną poeztą. 
Pilie: Kraków, nl. Grodzka 34; Czerniowce , Hauptstrasse 9; Brzeżany, Brody, 
Drohobycz, Jarosław, Kołomyja, Przemyśl, Rzeszów, Suczawa, Sambor, Stani - 

sławów, Stryj, Tarnów, Tarnopol. 1294 


BF Godne polecenia! $f 
Kto chec nabyć prawdziwie Korczyńskie czysto lniane 


płótna, piękne, trwałe i tanie zwłaszeza na wyprawę, niceh za 
mawia lub kapuje w mugazynie 


"3 ë Lwów, plac Marjacki 1. 1. 
w Towarzystwie krajowem dla handlu i przemysłu. 


Ogłoszenie. 


Niniejszem podaje się do wiadomości wszystkich 

P. T. panów ivteresantów, że na strzelnicy miejskiej, 
przy ulicy Kurkowej we Lwowie, jest do wynajęcia 

«zal P” ogród 
wraz z restauracją, dotyczącymi ubikacjami i arkuszem 
szynkarskim. | 

P. T. panowie interesanci, zechcą celem bliższego po- 
informowania, zgłosić się do prezesa Towarzystwa strze- 
leckiego, p. Michała Michalskiego, 1. 6. ul. św. Michała. 


KRKKKRAKAKKANKKKRAKKKKKKKA af 


ARKUN IJ 


Din cniego eleganchiegs Świnia 


najpewniejszym i najbardziej racjonalnym środkiem do utrzymania ust w czystości jest 
e. i k. spec. mydło do ust „Puritas“ (medal z wystawy londyńskiej 1862) sporządzone 
przez król. mex, przybocznego lekarza Dr, O. M. Fabera w Wiedniu, Bauernmarkt 3. 
1219 Składy we wszystkich aptekach: droguerjach i magazynach pachnideł. 


o — : 
4% 02 Zupołnie x toj, 
KO i świeży transport 7 1359 
(2-7 HERBATY CHIŃSKIEJ < 
a otrzymał i poleca handul 1187 


Fryderyka Schubutha 


Ue LWOWIE 
Rynek 1. 45, 


674 


niezrównany środek d» usuwania bes bola i niebezpieczeństwa 
Nagniotków i stwardnienia skóry. 
L koperta tego rn.komitego plestra wraz z dokładnym opisem ułycia kuaztnja 
et 30, na prowiueje et, 35 za nadesłaniem należytości w markach. Zamówi: nia 
nsdzełać pod adrvszm: Apotheke „zum römischen Kaiser“, Wien, Stadt, Woll- 
zoile 18, Huge Bayer, Apotheker. We Lwowie w aptece Piotra Mikolaseha. 


go ekstrakt roślinny 


Neur oxy! 


od wielu lat w eywiinych i wejskewych szpitalach ze znakomitym skutkiora wy- 
próbowany jake niezrównany środek przeciwko 


Gośćcowi i Reumatyzmowi 


niemniej cierpieniem nerwewym wszelkie i 

p ] go redzajn, bolowi twarz 
h as, bolo wi krzyżu, drzemiu, bolom powstałym i itp. pt 
jako wcieranie, 

CENA flakonu NEUROXYLINU (zieleno opa- 
|] Kowanege) 1 złr., mocniejszego gatunku (opake- 
I9] wanego różowo) na geściee, reumatyzm i perażenie 
l złr. 20 et., pocztą za 1—8 flakonów e 20 ct, wy- 
żej za epakowanie. 


NE Prawdziwy tylko wtedy, jeśli jest epa- 
trzony marką echronuą ebek przedstawieną. 


babne 


Centralny skład wysyłkowy dla prowineji: 
Wiedeń, „Apteka zur Barmherzigkoit* 
Julinsz Herbabny, Neubau, Kaiserstrasse Nr. 73 i 75. 


Takowy nabyć można we Lwowie: w aptece pod „Srebrnym Crłem*, 
Zygm. Rucker, apt. Piotr Mikolasch, apt. J. Wewiórski, apt. H. Blumenfeld, A. 
Sklepiński, J. Beiser, C. Krzyżanowski; w Krakowie: Ernest Stockmar, W. 
Redyk, K. Wiszniewski apt.; w Białej: Józ. Kolasza, A. Fuchs i R. Keler; w 
Brzeżanach: A. Durst; w Berszczowie : M. Niemczewaki; w Czerniowcach: 
u Gelichowskiege, dr. J. Barber, W. v. Alth, w Derna Watra : F., Fritsch, w 
Drohobyczu: J. Aichmiiller apt; w Gurahnmera: E. Botezat, w Horodenee: 
M. Axentowies; w Jarosławiu : J. Rehm i Grzymała; w Jaśle: R. Palch; w 
Kimpolung: E. Fritsch, w Kołomyji: J. Sidorowicz i E. Stenzel; w Kepy- 
czyńcach: M. Reder; w Krynicy: H. Nitribit, w Milówce: M. Quirini; w 
Mielcu: A. Pawlikowski; w Niżankowicach: W Włodzimiuski; w Podwete- 
czyskach: D. Schneider; w Przemyślu: A. Mańkowski; w Prremyślanaeh: 
Z. Baranowski; w Radowcaeh: J, Rosignon i Decani; w Sadagórze: Rubino- 
wicz; w Śniatynie ; F. Niemczewski; w Suezawie: Kd. Liszka i J. Haberman; 
w Sauoku: F. Giela; w Stanisławowie: A. Beili i J. Macura apt.; w Sam- 
borze: Aleksiewicz apt; w Stareżyńcn: H. Fiilenbaum; w Tarnepoln: J. 
Jamrogiewicz K. Kahane; w Tarnowie: St. Pawłowski; w Ustrzykach: J. 
pap ; w Wilamowieach : F. Schneider; w Żółkwi: w e. k. aptece obwod. 
A. Dadleca. 


OT TRZE SZPCK RESET 


KSIĘGARNIA | 


GUBRYNOWICZA i SCHMIDT 


we Lwowie 
otrzymała na główny skład 
Hrab WOJCIECHA DZIEDUSZŁYCKIEGO 


„LISTY ZE WSI“ 


Serja I. 
CENA EGZEMPLARZA: 


w oprawie ozdobnej . . . 
z przesyłką franco 


1320 


10 medali zaslugi 12 dyplomów uznania 
za niszrównana wyroby 


KOSMETYCZNE i TOALETOWE. 


MAGNOS£SNA 


skóra sucha, szorstka i zgrubiała pod wpływem MAGNOLINY staje się miękką 


WYDZIAŁ 
TOWARZYSTWA STRZELECKIEGO 
WE LWOWIE. 


KRRKNRKKKKKNKRRAKRKKRRNKRNE 


Filia Baki l. 


i 
MGi 


w Czerniowcach 


sprzedaje starą i nową kukurudzę na pokarm dla bydła 
pod najprzystępniejszymi warunkami. 


Ewentualne polecenia prosimy udzielać pod adresem 
filii c. k. uprzyw. galic. Banku hipotecznego w Czer- 
niowcach. 


Filia Banku hipotecznego. 


1321 


RRERRRN COZZA 


1318 


Pewna bardzo renomowana firma 


Handlu Win w połudn. Morawii 
1304 poszukuje 
obrotnego agenta dla Lwowa i okolicy 


say = . - E n imuje administra- 
za odpowiednią prowizją. — Oferty pisane w języku niemieckim przyjmuje A 
zę W Gao Narodowej* pod labie: „Tilchtiger Agent". 


= 


i delikatną. MAGNOLINA usuwa czerwoność nosa, policzków i rąk. Cena tego 
znakomitego środka 1 złr. 50 et. 


olejek taninowy, 
T Pomada chinowa, pzaia wedw — "ało 80 et o 7 
ceda atomska, 


do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia, utrwela barwę 
i połysk. — Flaken 80 ct. J 


BRILANTINA, 


nadaja brodzie miękkość i naturalny połysk, — Cena 50 centów. 


Olejek chino - taninowy, 3 


działa znakomicie na cebulki włesowe i na porost włesów. Już po użyciu jednej 
faszki można spostrzedz porest. Najlepsza prezerwatywa przeciw wypadaniu 
włosów i tworzeniu się łapieżn. — Cena 1 złr. 20 et, 


Esencja miętowa do płukania ust, 


oprócz przyjemnego orzeźwiającego smaku i zapachu bardzo korzystnie wpływa 
na dziąsła i zęby. — Flakon 50 et. 


PROSZEK ROŚLINAO-ALKALICZNY 


do czyszczenia zębów. 
Usuwa kamień i kwasy, które sprowadzają ból i ouchnienie zębów. 
Pudełko 30 i 60 centów. 


JAN IANBTOBICZ 


we Lwowie sklepy własne ulica Kopernika 1. 3, ulica Ha- 
licka róg Wałowej; w Krakowie Sukiennice 1. 8; w Czer- 
niowcach Rynek 1 3. 


oczyszcza sltórę, wzmaćnia i pobudza włosy 
do porostu. Flakonik 50 ct. 


m 


Z drnkarni i litografi Pdtora i Spółzi (Telefonu Nr. 174 A). 
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